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Depesze telegraficzne. 


Würzburg 22 lutego. Dzisiejsza Würzb. Ztg 
donosi: Konferencya ministeryalna (w d. 18 b. m. 
odbyta) przyjęła propozycyę Saksonii, ażeby się 
zgodzić na jednakie kroki, w razie, jeźliby oba 
mocarstwa chciały siłą wydobyć Holsztyn z pod 
rozporządzalności Związku i nie przystawać na 
żadną umowę, któraby naruszała prawa księstw; 
nakoniec, że tylko Związek ma moc rozstrzyga- 
nia kwestyi dziedzictwa. Prócz tego uchwalono za- 
bezpieczyć zajęcie Holsztynu przez wzmocnienie 
sił związkowych tam stojących i przygotować mo- 
bilizacyę wszystkich wojsk związkowych. 

Flensburg 19 lutego w nocy. Demonstracyjny 
pochód gwardyi pruskiej na Goldyngę miał tylko 
na celu wywrzeć nacisk na państwa zachodnie 
pośredniczące w zawieszeniu broni; albowiem nie 
nadszedł żaden inny później rozkaz posuwania się, 
owszem odwrót gwardyi pruskiej jest bardzo 
prawdopodobny, jak niemniej, że przyjdzie do za- 
wieszenia broni. 

Kopenhaga 19 lutego po południu. Według 
urzędowych doniesień, do dzisiaj do godz. 11tej 
przed południem było spokojnie w Dyppel. Duń- 
czycy musieli opuścić Goldyngę z powodu obej- 
ścia jej przez nieprzyjaciela, który przeszedł gra- 
nicę. Później zaszła utarczka jazdy pod Judsoe 
bez żadnego następstwa. 

Kopenhaga 21 lutego. Począwszy od 25 lu- 
tego wszystkie przystanie na wschodniem wybrze- 
żu Holsztynu i Szlezwiku ogłoszone będą w stanie 
blokady, oprócz portu w Neustadt. Wezoraj zaszła 
mała utarczka posterunkowa na Sundewitt. 

Szlezwik 21 lutego. Stu pionierów przybyło 
tu, żeby jak najspieszniej zrównać z ziemią oko- 
py w Dannewirke; do pomocy dodano im 400 wy- 
robników. 

Tryest 22 lutego. Po dokładniejszem wywie- 
dzeniu się przekonano się, iż nie masz w porcie 
pirejskim dwóch duńskich parowców wojennych. 
W Korfn stoją dwa czy też trzy statki kupieckie 
duńskie najęte do przewozu. Areszt położony na 
statek hołsztyński w tutejszym porcie stojący, znie- 
siony został. 

Plymouth 20 lutego. Duńska fregata „Niels 
Juel* krążyła wezoraj wieczór przed Falmouth. 

Bukareszt 21 lutego. Na dzisiejszem posie- 
dzeniu Izby toczono bardzo zacięte spory nad ró- 
żnemi projektami nawodnienia. Za ustawą prze- 
mawiali Dymitr Gika, Jerzy Kuza, pułkownik 
Hadrian, Bosnioczeno, Meano i Laskarys Katordżiu; 
przeciw ustawie prezes ministrów Kogolpiczano, 
Kostaforo- Waseszko i Bereszko. Obecnych było 
103 deputowanych. Ustawa uchwaloną została 55 
głosami przeciw 48. 

Londyn 22 lutego. Z Nowego Jorku donoszą 
pod d.12 b. m. Stoguki między Knoxville a przy- 
lądkiem Cumberland przerwane. Doniesienia na- 
zy Ra Hawannę z Meksyku mówią: Juarez 
na rzecz jes PC, Rzplitej nę 

6: Ees ega. Kr wi e ? 
Vidauri i Doblado okażą eiA ni utworze- 
niu cesarstwa. Francuzi zajmują Campeche. (O tem 
ostatniem doniesiono już w raportach francuskich 
nadeszłych prosto do St, Nazaire. Red. Ch.). 
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PRZEGLAD POLITYCZNY. 


Z wiadomości odebranych po dziś dzień z naj- = 
bliższego nas teatru wypadków wojennych, widzi- 


my, iż raz jeszcze Moskale usiłowali otoczyć od- 
działy polskie działające w województwach Kra- 


Gzęść literacko - artystyczna. 


KWESTYA POLSKA ; EUROPEJSKA; 
Kongres i Napoleon IIE. 


Jak wojna w kraju zwolniała chwilowo, nie bra- 
kiem poświęcenia naszych bohaterów , „ale z etig 
Bożej, dla'ostrej zimy, — tak i piśmiennictwo 0 Pol- 
sce także mniej czynne od pewnego CZa8u, nie aby 
opadała gorliwość obrońców prawdy i prawa, 36 
w części z wyczerpania przedmiotu, w części dla 
wypadków w Danii, które Europę trzymają w Z8- 
wieszeniu. Wszakże zjawiają się jeszcze pisma 
Polski dotyczące, mniej więcej rozległe i ważne. 

Jednem z najbardziej godnych uwagi jest: Kwe- 
stya polska i Europejska, Kongres i Napoleon III, 
przez Dra Ad. Chatsts *), istotny dzwon na gwałt 
dla Europy. Wymownie, i z dowodami historycznemi 
ostrzega ją autor 0 wielkiem niebezpieczeństwie, ja- 
kie jej zagraża. Na nieszczęście, dotąd mocarstwa 
Europy na podobne ostrzeżenia zdawały sobie u- 
Szy zatykać; a ich ludzie stanu, myśląc tylko o 


, *) La question polonaise et européenne, le Congrès, 
et Napoleon III, par le Dr Chaists. Chez Dentu. 


kowskiem i Sandomierskiem, i że przedsięwzięli 
przeciw nim ruch zaczepny, który jednak jak po- 
przednio tak i teraz, spełzł na niczem. Ruch ten 
wojsk rosyjskich rozpoczął się jak się zdaje koło 
16go t. m., i Moskale widocznie zmierzali naraz 
z kilku punktów ku miejscowościom , gdzie obo- 
zem stały znaczniejsze oddziały polskie. Dnia 16 
t. m. przybyły z Buska do Chmielnika dwie roty 
i sotnia kozaków; 17go t. m. przyszło do Bodzen- 
tyna trzy roty; w sobotę 18go przechodził Gawry- 
łow przez Chrobrz, 
jąc się ku Chmieloikowi; w tym samym dniu 
przechodziły cztery roty od Jędrzejowa przez Mot- 
kowice tudzież Kije w kierunku Cisowa. Tak 
więc widzimy z tych ruchów i przechodów wojsk 
rosyjskich, iż skombinowane były one w celu oto- 
czenia a następnie uderzenia naraz na jenerała 
Bosaka. Lecz jenerał wcześnie zawiadomiony 0 
tych ruchach, zażegnał grożące mu niebezpieczeń- 
stwo zręcznym manewrem, 0 którym wczoraj wspo- 
mnieliśmy. Oddziały konne, które wysłał w celu 
alarmowania i wstrzymania pochodu wojsk rosyj- 
skich, zetknęły się kilka razy Z nieprzyjacielem, 
jakeśmy to także wczoraj mówili i przer zkodziły 
wykonaniu powziętego przez dowódzców moskiew- 
skich planu. Jenerał Bosak skorzystał zaś zapewne 
z tego czasu, aby zająć bezpieczną pozycyę. 


piesze zostające pod jego dowództwem na kom- 
panie, kawaleryę na szwadrony. Regularność i 
karność zdobią teraz żołnierza polskiego; duch 
w wojsku dorównywa porządkowi i karności. 


majętności, którą wczoraj podaliśmy w „Przeglą- 
dzie” z niejakiem powątpiewaniem, a którą umie- 
ściliśmy dla tego, iż doszła nas z kilku stron 
na raz, a następnie wieczór potwierdzono ją nam, 
okazała się zupełnie mylną. Widzieliśmy list pi- 
sany z tamtąd a datowany 21go t. m., który nie 
nie mówi ani o potyczce, ani o spalenia zabu- 


ich do Jatlandyi zapatrywać się będą w Paryżu i 
Londynie. Dla tego też jeszcze dotąd dzienniki 


ga, a zatem z obozu. sprzymierzonych, doniesiono 


w duiu przekroczenia granicy jutlandzkiej, że to 


dyplomatycznej, przeto dziwnym wydaje się ten 


ją ma się napowrót cofać. 


trem amatorskim itp. Nie będzie tańców, 8 
więc Polacy mają znów przyjmować zapro- 
szenia, mają chodzić do. zamku i z Moska- 
lami obcować i bawić się, żeby się okupić 
od najdokuczliwszych prześladowań. Skoń- 
czyły ię bale, ale się nie skończyły katu- 
sze dla tych nieszczęśliwych, którym się 
bawić każą. 

„Katusze |... to przesada!” zawoła jaki 
Morny, wszakże t0 © bale tylko, ba, nawet 
o rauty idzie! Jak można takim strasznym 
wyrazem tak błahą rzecz mianować 25 

Katusze są to zaprawdę 1 okropne. Bal, 
to wszędzie rzecz błaba, ale nie w Warsza- 
wie, nie teraz. Raut, to wszędzie nudny, 
ale nie w Warszawie; nie teraz! Nie otań- 
ce tu chodzi, boć i na balach moskiewskich 
w Warszawie nie tańczyli ci Polacy, prócz 
kilku wyrzutków lub odszczepieńców, ani 
też chodzi Bergowi o obecność tych osta- 
tnich, bo ich w przedpokojach swoich i tak 
dość często spotyka, ale chce on widzieć 
u siebie takich, których sprowadzić trzeba 
albo siłą albo przymusem, dla których tą 
ciężką ofiarą przychodzi okupić czy t0 wol- 
ność więźnia, 'czy nadzieję widzenia 8l 
z nim, albo których sprowadzić moźna 
groźbą, konfiskatą lub kontrybucyą. Nie bę- 
dziemy tu charakteryzowąć tćj męczarni, 
która zresztą nieraz już w piśmie naszem 
wymownie napiętnowaną została. Zwrócimy 
tylko uwagę na polityczne znaczenie tój za- 
ciętości Berga, który nie mogąc dawać wie- 
czorów zapustnych, postne zabawy wyprar 
wiać zamierza dla dręczenia naroda. 


Słusznie powiadziano, że rauty czy bale 


wodza bar. Wrangla, który i u rządu pruskie- | bowiązuje się nieść Danii pomoc na lądzie i mo” 
go mie będzie chętnie widziany. Ale skoro już raz |rzu, skoro tylko wojna przekroczy zakres wzięcia 
zajęto dość silną i wojskowo ważną pozycyę Gol- | Szlezwiku w zastaw. Wszelako najpierwej pomoc 
dyngi, trudno, aby ją porzucać, a to tem bardziej, |ta ma się na tem zasadzać, że wojska szwedzkie 
iżby zresztą cały Szlezwik północny aż po Flens |i okręty wojenne mają zasłonić wyspy Finię i Ze- 
burg otwarty leżał bez obrony, a Duńczycy mo- landyę. Gabinet szwedzki nie przystał zresztą je- 
gliby każdej chwili znowa wtargnąć do Szlezwi- | szcze na wniosek Anglii, aby u wschodnich brze- 
ku. Dla zabezpieczenia więc zajętego Szlezwiku | gów Jutlandyi ustawić okręty dla zasłonięcia Frie- 
pozycya Goldyngi jest konieczną, i z tego punktu |dericii. Francya przyjęła na siebie rękojmię tra- 
widzenia należy oceniać ten krok wojenny. Zdaje| ktatu szwedzko-duńskiego, i tylko pod warunkiem 
się także, iż w Berlinie przeważa teraz myśl, że|tej rękojmi Szwecya się nań zgodziła.“ 
Sław addon | mon „prędzej bę” Tylokrotnie już mówiono o pomocy szwedzkiej, 
ọ zawieszenia broni na : ; O x 
podstawie status. quo militarnego, gdyż obsadzenie r savi hd Gii W sry diód R oai woj rS 
południowej Jutlandyi równoważy niejako trzyma- zkie zająć mialy [«uvangy Q i wyspy, aby wszy: 
stkie siły zbrojne Danii mogły działać w Szle- 


nie okopów dyppelskich i wyspy Alsen. Teraz ta- 

kie zdaje się być położenie rzeczy, że działanie|zwiku, że i temu doniesieniu, lubo tak stanowcze- 
mu, nie można jeszcze zupełnie dowierzać, jakko|- 
wiek o tyle zmieniło się dziś położenie, że na 


militarne w Jutlandyi ałbo da początek zawiesze- 
nia broni i dyplomatycznym układom, albo wię. 

zawarcie tego traktatu wpływały Anglia i Francya. 
Pomoc szwedzka bez rękojmi innych państw mo- 


kszym europejskim zawikłani Nie zdaje si 
aby się do pierwszej alledistywy nie oe ky 
Polityka Austryi zawsze zmierzała do unikania 
głaby się była dwojako stać zgubną dla Danii, 
bo raz zdecydowałaby wojnę dotychczas tak zwaną 
„zastawniczą* lub „zakładową* na wojnę zabor- 


wielkiej wojny.* b 
Wanderer powiada, że się między Berlinem i 
Wiedniem toczyły układy % powodu przejścia gra- 
czą; powtóre, że dałaby Szwecyi przeważny wpływ 
na dalsze losy Danii i podniosłaby w Kopenhadze 
powagę Szwecyi, a ożywiłaby stronnictwo skan- 


nicy, lecz nie zadziwiono się, gdy to nastąpiło. 
dynawskie nadziejami, których król Chrystyan lęka 


Następnie pisze on: 
„Słyszymy wszelako, że w Berlinie przekrocze- 
się ziszczenia, tj. powrotu do unii kolmarskiej. 
Ciało prawodawcze francuskie zajmowało się 


nie granicy jutlandzkiej już w taki sposób wyjaś- 
19go t. m. sprawdzeniem wybora p. Bravay obra- 


nionem było, że nie wiele to zmieniłoby charakter 
nego w okręgu wyborczym Gard a popieranego 


sytuacyi tym faktem do m stworzonej... . 
Strategiczne względy nie pozwalają opuścić stano- 

przez rząd. Po dość żwawej dyskusyi wybór ten 
zgodnie z wnioskiem komisyi został unieważniony. 


wiska zajętego na ziemi jutlandzkiej. Taka ma 
Żądanie robotników paryskich, aby jeden z ich 


być treść wyjaśnień nadeszłych z Berlina. . „s 
grona wybranym został deputowanym, zajmuje 


Gdy Presse powiada, że Wrangel nie jest zwią- 
zany żadnemi instrukcyami į może na własną rę- 

całe dzieunikarstwo francuskie. Constitutionnel po- 
święca tej sprawie wstępny artykuł podpisany 


kę działać, zachodzi przeto pytanie, czy ta nieod- 
przez p. Limayraca, w którym nie tyle oświadczą 


powiedzialność Wrangla rozciąga się do rządu pru- 

skiego tylko, czy do obu?  Wątpić jednak go- 

dzi się, aby gąbinet wiedeński chciał się uczynić 

zawisłym od postanowienia zapadłego na radzie 

wojennej i aby kierował się polityką jenerała|się przeciw żądaniu robotników, jak raczej prze- |f0 moskiewskie dla Europy reklamy. Ale 
ciw zasadzie, z której wychodzą, aby klasy za- |czyż nie za drogo one kosztują „Moskwę? 
robkujące miały specyalnych reprezentantów 8wo- Wiadomo, że każde głębsze uczucie, „jakiem 
ich interesów. Constitutionnel utrzymuje, iż byłoby |jest u Polaka uczucie” narodowości i miło- 
to początkiem nowego podziału spółeczeństwa na ści ojczyzny, ma swój przybytek „w serou 


pruskiego, a nawet aby przystał na poddanie się 
tym postanowieniom, które zapadną w Berlinie, a 
klasy. narodu, przybytek święty i nietykalny, któ- 
rego zgwałcenia i profanacyi nigdy on prze- 


do których wykonania mą Austrya należeć. Dla 
baczyć nie zdoła, W starym Testamencie 


tego przejście granicy jutlandzkiej nie mogło być 

tajemnicą dla Wiednia. Jeżli się sprawdzi donie- 

sienie naszego korespondenta o przyjeździe p. Bis- 

marka do Wiednia, to dopiero od tego przyjazdu : : 

liczyć ao iwy początek drugiej fazy| Donoszą nam, a niedawny karnawał do- ia pi = o aom En 

wojny, i wtedy dopiero można będzie powiedzieć, | stateczną niestety jest nam kojmią pra-|cią karane bywao, miem i i 

jak sobie tłamaczyć należy aib granicy jut- A iż hr. Berg RE się, | pochłonęła tych, co zer rd 

landzkiej. że ta nawet mała liczba Polaków, która się chwale przekroczyli. Któż nie „widzi, że ów 

Wiadomość o wkroczeniu wojsk anstryacko-pru-|u niego na balu znalazła, odmówi dalszych |gwałt zadany narodowi w jego wewn$” 
zaprosin tłómacząc się postem, powiedział: trznym żalu , że ten przymus materyalny 
„Kiedy tak, nie będzie balów, tylko raaty— wyrządzony najszlachetniejszym uczuciom, 
ale na nie przyjść muszą”. że owo spędzenie na bal w obec łez i krwi 
Murawiew, gdyby mu szło o bale, 


Chruściec, Szaniec, także uda- 


Donoszą z tamtych okolic, iż — jak z resztą już 
wiadomo — dawna organizacya oddziałów polskich 
zupełnie zmieniona. Jenerał Bosak podzielił siły 


Wiadomość o utarczce w Górach i spaleniu tej 


dowań. 

Wojska sprzymierzone nie posunęły się zapew- 
ne dalej w głąb Jutlandyi, a przynajmniej nie do- 
tąd o dalszych działan nie słychać. Z mileze- 
nia urzędowych organów austryackich i pruskich 
domyślać się można, że jeszcze oba mocarstwa 
niemieckie nie są pewnemi, jak na wejście wojsk 


skich do Jutlandyi nie małe zrobiła wrażenie w 

2i Paryżu; na giełdzie powstał wielki h i za- 

półurzędowe osłaniają ten fakt, albo odpowiedzial- Ta cii że pew Tto Aiguni 
ność zań zwalają na jener. Wrangla. Z Flensbur- |się co do kroków dyplomatycznych i innych w nie | bratniej, jest urąganiem się ludzkości , jest 
celu zasłonięcia Danii. Indépendance Belge utrzy-| byłby się zapewne wahał przenieść tę rzecz | profanacyą tego, Pr>y bytku, jest zgoła taką 
muje, iż na ostatniej radzie ministrów postano- | na pole religijne, bo to apostół schizmy. przeciw sumieniowi całego narodu zbrodnią, 
wiono, że rząd francuski przyłączy się do Anglii, | W jego przekonaniu katolicy powinni ob-|że gdy jej ukarać niema sposobu, stali. 
ale dopiero po wzięciu Dyppel, aby odnowić propo- chodzić karnawał schizmatycki, bo w Ro- mięć jej ohydną na zawsze zachowa. y 04. 
zycyę zawieszenia broni. Jeżeliby zaś odrzneono|8yi, jak daleko tylko sięga jćj władza, to | 048% takiej przepaści Fr rzekł Cesarz A 
powtórnie tę propozycyę lub wkroczono do Jatlan-| jest, jak daleko posunęła się stopa żołnierza poleon 0 przymierzu Francyi bez r Ale 
dyi, Francya poczytałaby tem wypadek za krok moskiewskiego, kalendarz wschodni jedynie którejby polityka zapełnić en = nainw 
wielkiej wagi i starałaby się temu zapobiedz. — obowiązywać musi. Ale Murawiewowi nie |54 przepaści, których agere ali „jw z 
Wszystko to jednak pisane było wprzódy, nim| chodzi o bale jak Bergowi. On ma swój Sg niemi właśnie takie Kx sgk x nA 
nadeszła wiadomość o przejšciu granicy. własny systemat. Woli on do szkół pol- dzy narodami „jodan prdi gph je ad 
Nic jeszcze nie przemawia prócz powyższych |skich wyznaczać nauczycieli schizmatyckich; świętszych enans „owe = wik 

słów o stanowisku obu państw zachodnich. Donie- | tańce zostawia swemu warszawskiemu ko- rzeciwni e, j p- g add 

ledze. Suum cuique. ucieka EKOT wm > keri iik ri) r 
Berg zaś lubi tańce, hulankę, swawolę..... | 02) é niesprawied wo ślnie PA s O a 
słowem lubi bale. Karnawał się u Moskali iu, sumienia ro) AP? 


sienie wiedeńskiej Pressy o układzie między Szwe- 
cyą a Danią, dla obrony tej ostatniej, dodaje je- 
sm nieć nie zdoła. 
nie skończył i nikt im nie przeszkadza ba- naród zap0m 
wić się; ale że katolikom zabraniają tego 


dnak większego znaczenia pogłoskom o przymie- 
rzu państw zachodnich. Doniesienie to podajem 
A ; amam Na cóż więc przyda się chwalić się przed 
przepisy kościelne, gdyby więc Berg nie | Europą balami w Warszawie, kiedy znane 


j ; tu dosłownie jak następuje, bo już nam wezoraj 
Botschafter, który miewa niekiedy skazówki |telegrafem o Psa przesłano wiadomość: 
zaprzestał dawać balów, zrobiłoby to może | dobrze drogi pełne łez, krwi i zniewagi 
więcój w Europie wrażenia, niż gdyby no- któremi na te bale zjeżdżają się goście. Eu- 


LA ministerstwa spraw zagranicznych, pisze : Hr. Manderstróm (szwedzki minister spraw za- 
„Wejście wojsk sprzymierzonych do Jutlandyi granieznych zawarł wezoraj (1180) z posłami an- 
wy tysiąc niewinnych ofiar skazał na Sybir, |ropa chce pokoju, przynajmniej rządy utrzy” 
Nie będzie więcój już balów w zamku, alejmać go pragną, i dla tego zamykają umyśl: 


przedewszystkiem, jak donoszą stamtąd, po- | gielskim i francuskim którzy 0d swoich rządów 

wody strategiczne. Było ono skutkiem miL aeara byli na drodze telegraficznej do śpie- 
będą rauty, będą wieczory uprzyjemniane nie oczy na to, co się dzieje. p sę >" 
zapewne rozmową, obrazami żywemi, tea- cała opinia publiczna europejska, * a 


wszczętej Na granicy jutlandzkiej, a która prze- | sznego zamknięcia układów rozpoczętych już przez 
ciągnęła 8Ię poza granicę. Teraz się pokazuje, że Ange od tygodnia, pewny rodzaj umowy, na mo 
wejście wojsk było samoistnym aktem naczelnego |cy tórej Szwecya za otrzymaniem subsydiów 0- 
iemieckich, pad 
Ale z8- 


przejście miało na celu zmusić państwa zachodnie 
do pośredniczenia w zawieszenia broni. Gdy atoli 
w obozie jenerała Wrangla nie masz kancelaryi 


argument w telegramie przesłanym przez komen- 
dę wojskową. Owszem, zdawałoby się, że źródłem 
onego jest Berlin. Z drugiej strony obok przyto- 
czenia tej pobudki brzmi niestosownie wzmianka, 
że nie nakazano wojskom zapuszezać się dalej w 
Jatlandyę, lecz owszem ma ono być napowrót 'od- 
wołanem. Albo więc pobudka owa istnieje, albo 
nie. W pierwszym razie musiałoby wojsko sprzy- 
mierzone posuwać się dalej, w drugim nie powin 
no było przekraczać granicy, jeśli przekroczy wszy 


Świat wiedzieć musi, że w Polsce rozstrzyga się 
sprawa cywilizacyi. Rozum i dyplomacya powinny 
były podbudzić Napoleona II, aby nie działał 
w odosobnieniu, i zawezwał Austryi ż Anglią.“ 
Ta autor tłómaczy powody, dla których te dwa 
państwa nie podały ręki Cesarzowi Francuzów. 
Położenie Anstryi między aliansem z Rosyą lub 


dzisiaj, następcom swoim zostawiają staranie o ju- 
ros Tymczasem nawał się zbliża, powoli — od 
la pcs wieku, ale stałym krokiem. Jeszcze chwi- 
al 6 wiekowego uśpienia! a gdy się obudzi — 
sepia | rękami ujrzy w trwodze spełnione 
iednie tych, których dziś ludzie niby po- 


dka — ; L ; 
rządu — doktrynery — zowią marzycielami, uto- 


gmem dla niej. poroz ] A d pi 5.2 
z Francyą miało na celu oparcie Się przewadze | wejdą przeciw Moskwie w przymie tanie pochło” 


moskiewskiej w Azji. 


pistami. Fróne A lityk 5 É s : ; d pł kon- | ni inach prawa boskiego. Ło- 
; ya, natchnęło ją tą polityką pokojową i zrę- |Święte przymierze, i pod płaszczem swego kon niętem w ruinach praw. o że był © 
Przejdźmy w krótkości pismo Dra Chaisès. czną, która oddala od niej chwilowe niebezpie- |stytucyonalizmu służyła wszystkim arystokracyom.| Piotr I mówi w awoim s iry mi kazał 


Rząd angielski boż się kongresu pod przewodnie- |świecony przez Boga e% 
twem Francyi. Nie może on przystać na zasadę | ważać lud moskiewski, ‘J^ wania D 
narodowości, bo musiałby F rancyi oddać Jersey i|szłości do powszechnego e misyę kozacką. i 
wyspy okoliczne, Hiszpanii Gibraltar, — Maltę, Pe Moskwa ma więć swit ą oywilizacyę gł A 


Kwestya polsk s . |ezeństwa. Ale Rosya nie konserwatyzm z sobą nie- 
„Kwest LG re. 3 i y im z sobą nie 
je dziś pierwsze Miejsce krew areny AA sie lecz rewolucyę. Rząd austryacki nie uniknie, 
warzyskich, Jest tylko przypadkiem w kwestyi eu- jak i cały zachód, bliskiego niebezpieczeństwa, tyl- 
ropejskiej. y ko odpychając, spólnie Z Franeyą, olbrzyma pół- 


, s k i raj ląda na pra o 
ży na tem, ab, ; 3 nocy za jego granice Z T. 1772. „Stronnicy poko-|rim, i Indye ich: dawnym właścicielom. Bądź co gardą pog + dążące 
wz s ye gie Bar tri, Boa ao sia o [oath aa pda T anmai |ewdy, Za waj sę Ja ogon kony i 
SRC ) 5 i- ila jej jeniu, i : . ; i ewy, 2i 
„Świat słowiański rośnie na Ga RO emi rządza tą masą ludów. Wschodu, które z pożądii- |bo siła jej polega na rozdwojenia, i zanadto cię | naro ay, gdzie Bergi, urawi Eiran 


ży na ludzkości. Nigdy ona nie walczyła dla idei , , A Je 

ale dla interesu dryniack gotowa dobyć oręża. Witgensteiny ea Av) ope cywilizowanych dla rô- 
Zastanawiając się z zimną mę p intere- | znając P 

em politycznym Prus, trzeba uznać, że h per o | 

berliński Jdaiy między dwoma krańcami zadania popiera JE totó, ajentów , i nieufaości, i pracując 

socyalnego, powinien się przyłączyć do cywiliza og żednaniem sobie wszystkich poko- 

cyi przeciw barbarzyństwu, i działać spólnie z PE (e lowi 

cyą ku odbudowaniu Polski. Na nieszczęście, ko P 

linie rządzą Wilkelm król i p. Biamazk, zwo lawizm t pop 

cy żarliwi feudalizmu, poświęcający "o wa 

niemiecką. P. Bismark; pr p SET miko skutek niej 

ścia kozaków, i rozdzi siadłości Ja” ześci | zatem najczynniejszym, najzupełniej : j 

e a koja; — joż marzy dla Prus zagatnięcić czę jezynniejszym, najzupełniejszym; jest bez 


wością spoglądają na Zachód. Tem bardziej więc 
trzeba eh przeciw temu napadowi, a tą tamą 
jest odbudowanie Polski. 

Co do Angli, ta zawsze Francyę otaczała siatką 
nienawiści, przedstawiając innym rządom jako gro- 
żące niebezpieczeństwo Je) udział. w obadzeniu na- 
rodowości uciśnionych. Jednak ludzie stanu powin- 
ni pomnieć na te słowa prorocze Napoleona na 
wyspie $. Heleny: „Pierwszy monarcha, który 
przy pierwszym wielkim ruchu z dobrą wiarą sta- 


ję przez despotyzm, gdy świat ger Ke y 
i Tiga ię | roprzęca codziennie przez niezgo 
dę. Pomiędzy liczne ży km jakie ciągle z 80- 
bą wojują, dwie tylko siły żywotne araar kalet 7 
stości stoją naprzeciw 80 ie: caryzm ti cywilizacya 
zachodnia.“ i 

Małe i pół-środki, często udające się w chwi- 
lach spokojnych, 84 bezsilne w czasach ruchu i 
burzy, szczególniej W dzisiejszem położeniu Earopy, | 
gdy samodzierżca północy gotuje się do rzucenia | nie po stronie ludów, ujrzy się na mm i 
na zachód nawet Baszkirów i Kałmuków. Wypad. |i dokona czego z pitir aR pisaraa a d 
ki naglą, i już zapaśnicy zmierzyli się oczyma, |rzyć dla wielkiej 


z O Z Z Z Z me 


uczciwsze rządy coraz więcej przychodzą do 
przekonania, że panowanie Moskwy w Pol- 
sce stało się niepodobnem. Właśnie takie 
postępowanie, jak Berga w Warszawie, do- 
wodzi najlepiej tej prawdy. Nie może Rosya 
myśleć, że zdolną jest rządzić tam, gdzie 
potrzeba jednakich środków do brania re- 
kruta i do zaproszenia na bal. Pomimo 
wszelkich blichtrów Europie przed oczy sta 
wianych, prawda przebija się i rozpowsze- 
chnia. Rząd, który napędza do zabawy lub 
do adresu nahajką kozacką lub srogim mo- 
ralnym przymusem, który zabiera domy na 
koszary, który sam pali i niszczy całe wło- 
ści dla tego, że na polach ich żołnierzy je 
go napadnięto, który nie może utrzymać się 
inaczej w kraja jak tylko przez podobne 
okrucieństwa i zniszczenie, rząd taki nie 
może wymagać po Europie, aby wierzyła 
w jego umiejętność lub zdolność nietylko 
rządzenia, ale nawet utrzymania w swem 
ręku kraju, który przemożnemi wojskami 
zalał. A 

Obok takiego postępowania, na nic nie 
przydadzą się balowe reklamy, i zbyt one 
drogo kosztują. Utwierdzają zaś one w opi- 
nii europejskiej przekonanie, że bądź co bądź 
rządy moskiewskie w Polsce są niemożebne, 
a kraj pobudzają do ostateczności. I jakże- 
by inaczej być mogło, gdy owe bale i rau- 
ty usprawiedliwiają bardzo powszechnie za- 
szczepione uczucie, które się po prosta w 
najniższych nawet warstwach wyraża: że 
lepiejby z Turkiem było mieć do czynienia 
niż z Moskalem. Nie wiemy, czy wszędzie 
ci, eo to powtarzają, zdają sobie sprawę 
należycie z tego twierdzenia; lecz nie można 
zaprzeczyć, że islamizm z większem nieró 
wnie dla ludzkości okazywał się uszanowa- 
niem, aniżeli to czyni w Polsce chrystya- 
nizm mieniący się być prawosławnym. Tu- 
rek wysadził w powietrze Misolungę, wy- 
ciął w pień mieszkańców wyspy Chios, ale 
nie kazał nigdzie chodzić na bale Grekom, 
gdy ich. wieszał i na wygnanie wysyłał. 
Sam brodził w ich krwi, ale wśród, krwi i 
łez nie kazał im tańcować. .Katował cia- 
ła, ale nie męczył ducha. Ciemiężył naród, 
ale nie najgrawał się z jego żalu, nie tykał 
jego sumienia. y 

(ORA prezio EL 


/ Artykuł la France p. n. „Prusy i Dania* 
[o którym uczyniliśmy wzmiankę w przeglą- 
| dzie wczorajszym, przypisując mu pewną 
| ważność w chwili obecnej, brzmi następnie: 
|  Kwestya duńska weszła od dni kilku w nową 
jfazę i przybrała właściwy charakter, mogący zmie- 
Inić stanowiska z jakich zapatrywano się na nią 
jdotąd i postawę wielkich mocarstw. 
| Polityka Prus żle ukryta pod dwuznacznemi 
przyrzeczeniami jakie poczyniły rządowi angiel- 
gkiemu w chwili, gdy wspólnie z Austryą Wkra- 
czały do Szlezwiku, coraz się bardziej wyjaśnia. 
| Gdyby chodziło tylko o zajęcie Szlezwiku jako 
zakładu dla zmuszenia Danii do wykonania zobo- 
wiązań, zwycięstwa wojsk austryacko pruskich by- 
łyby więcej niż zadawalające i winnyby się po- 
wstrzymać w celu otwarcia nowych negocyacyj i 
załatwienia inaczej jak orężem kwestyi spornej. 
Zamiast tego państwa te prowadzą dalej wojnę, 
oblegają Dypel i Fryderycię i oświadczają, iż nie 
zezwolą na żadne zawieszenie broni, póki jeden 
żołnierz duński pozostanie nie tylko na lądowem 
terytorynm Szlezwiku, lecz nawet na wyspie Alsen. 

Równocześnie Prusy biorą w posiadanie pomimo 
protestacyi Niemiec, najważniejsze punkta morskie 
księstwa holsztyhskiego. Kiel, Altonę, Neuminster 
zajęły wojska pruskie; a wszystkie depesze prze- 
widują zgodnie, że chodzi o coś innego niż o chwi- 
lowe zajęcie. 

Trudno poczytywać podobne akta za odpowie- 
dnie przyrzeczeniom uczynionym przez rząd pruski 
mocarstwom podpisanym na traktacie 1852 roku. 
Każą się one domyślać projektów zdobyczy i am- 
bicyi osobistej, zanadto znanych z tradycyj berliń- 
skich i tłómaczących zbyt jasno postawę p. Bi 
marka w obec Izb pruskich i Niemiec, aby zwr 
cić nie miały na siebie bacznej uwagi mocarstw eq- 


ropejskich. | 
Czy Prusy i Austrya w zupełnej są Z sobą SL 
dzie pod tym względem? Jeżeli wierzyć możba 


dobituemu wyrażeniu się, przypisywanemu p. Bis- 
markowi „Anstryacy prowadzą wojnę dla króla 
pruskiego.* Nie jest jednakże nieprawdopodobnem, 
że ją prowadzą po części i w własnym interesie 
i że nie mając jak Prusy myśli zwiększenia się 


granie, zarazem duchownym, czasowym, sądo- 
wym, prawodawczym, i wykonawczym... słowem 
wszystkiem: podnosi palec, i wszystko mu pokłon 
oddaje. Między potęgą cara i jego ludem, między 
dzikim rozkazem a jego wykonaniem nie ma 
pośredników jak na Zachodzie. Arystokracya była 
zniszczona przez Iwana Groźnego, Piotra I' i Kata- 
rzynę; mieszczaństwa nie ma w Rosyi, do stawia- 
nia jej tchórzostwem i żądzą zysków, jak na Za- 
chodzie, oporu przeciw wojnie; a przez kolonie 
wojskowe od czasów Aleksandra, cała Moskwa 
oswoiła się z bronią i życiem obozowem. Całe car- 
stwo jest wojskiem i obozem, jestto horda zawsze 
gotowa rzucić się na Zachód, a popychają ją prze- 
powiednie ludówe, favatyzm popów, ambicya je- 
nerałów, i zapał narodowy. Dzicy i śmieli Moskale 
wszyscy lubią wojnę, bo wojna daje rabunek. 
Od chwili gdy dyplomacya w sprawie Polski o- 
kazała się tak zupełnie bezsilna, wszystkie odcie- 
mia opinii zlały Się we dwa stronnietwa: wojny i 
pokoju. ) 
Stronnicy wojny liczą w swych szere 


ja ch wszy- 
atkich ludzi szczerze przywiązanych 


o szlache- 


kosztem Danii, dwór wiedeński musi szukać 
wzbliżeniu się i wspólnem działaniu z dworem 
berlińskim rękojmi i poparcia przeciw ewentual- 
nościom mogącym nastąpić ze strony Włoch, Wę- 
gier, a nawet Galicyi. id 

Cokolwiekbądż, od chwili gdy w miejsce prostej 
egzekucyi związkowej tytułem zakładu i dla uła- 
twienia negocyacyj pokojowych występują nie- 
dwuznaczne symptomata ambicyi i zdobyczy, kwe- 
stya się zmienia i z niemieckiej pierwiastkowo 
staje się europejską. 

Europa nie może pozostać obojętną na projekta 
zmian terytoryalnych, któreby znacznie zwichnęły 
jej równowagę; nie może zezwalać na ich spełnie- 
nie za pomocą zręcznie odegranej sceny, osłania- 
jącej cel główny pozorną interesownością, a 
która później nadałaby niesprawiedliwemu najściu 
powagę spełnionego czynu. 

Mniemamy więc, że nadeszła chwila dla Prus i 
Austryi wytłómaczenia jasno, czego chcą i jak da- 
leko myślą posunąć wyprawę przeciw Danii. 

Francya zachowała w tej ważnej kwestyi posta- 
wę jak najumiarkowańszą i najroztropniejszą, spo- 
glądała ona na wypadki nie chcąc ich kompliko- 


wać mieszaniem się i interwencyą nie w porę; 
lecz daleką jest od nieinteresowania się niemi. 


List Cesarza do księcia Augustenburgskiego skre- 


Ślił politykę francuzką w najdobitoiejszych wyra- 
sympatyczna dla Da- 
nii, uznaje ona wszystko, co jest istotnego I go- 


zach. Życzliwa dla Niemiec, 


dnego względu w ruchu narodowym ludów nie- 
mieckich; lecz nie może chcieć, aby kraj tak wa- 
żny jak Dania, zniknął z karty 
rasa tak dzielna jak rasa dańska, została pochło- 
niętą i zniweczoną, nie może chcieć mianowicie, 
aby tak głęboka zmiana w warunkach równowa- 
gi europejskiej dokonała się na korzyść Prus prze- 
ciw zasadom prawa narodów, przeciw drugorżęd: 
nym państwom niemieckim i przeciw najprawowi- 
tszym interesom innych mocarstw. | 

Mówiliśmy mie raz, że sympatye nasze 8ą zą 
Danią, a bohaterstwo, z jakiem się broni, męztwo, 
jakiego daje dowody mała jej armia przeciw pięć 
kroć liczniejszym siłom, wzmocnić je tylko mogą; 
walczy ońa za swą narodowość, za Ojczyznę, zą 
swe ogniska domówe; nigdy sprawa nie była słu. 
szniejszą i godniejszą poszanowania 1 jak rzekł 
Cesarz, niepodobna, aby nie wzbudziła u nas sym- 
patyi opinii powszechnej. j 

Dania gotową jest zresztą do walki rozpaczli- 
wej; czuje ona, że są w Europie trudności i wa- 
żne kwestye, wiążące się mniej lub więcej bezpo- 
średnio z jej własnym bytem, z których nie bez 
powodu ma nadzieję korzystać, jeżeli przedłuży 
swój opór. 

W każdym razie w obec objawów codzień wyra- 
zistszych ambicyj, których terytoryum duńskie i por- 
ty baltyckie są przedmiotem, horyzont polityczny 
mocarstw europejskich zmienia się i rozszerza, 
Francya nie ma już tych samych powodów zacho- 
wywania postawy wyczekującej, jaką zrazu przy. 
brała, skoro kwestye poruszone interesują w tak 
wysokim stopnia sytuacyę i spokój Europy.  , 

Sądzimy, że jeżeli zadawalające wyjaśnienia 
wyrażniej nie określą w ducha całkiem bezintere- 
sownym polityki Pras, nie nadal nie stanie na 
przeszkodzie, aby rząd 'francuzki ulegając tylo: 
krotnie wyrażonemu życzeniu W. Brytanii, nie przy- 
łączył się do domagań gabinetu angielskiego, aby 
zabezpieczyć Danię przeciw niesłusznej grabieży i 
równowagę europejską przeciw zmianom teryto- 
ryalpym i rozszerzeniu wpływu, którego nic upra- 
wnić nie może. 


Oświadczenia ministrów: spraw zagrani- 
cznych i sprawiedliwości złożone wydzia- 
łowi podczas obrad nad wnioskiem posła 
Zyblikiewicza. 

Ze względu na wniosek podany przez posła Dra 
Zyblikiewicza i towarzyszów, a tyczący 8ię rozpo- 
rządzenia mio. sprawiedliwości z 19 października 
1860 r., 1. 233 dz. ust. p., ministerynm widzi. się 
spowodowanem do następującego oświadczenia : 

1. Rady państwa lub jednej z Izb nie można 
uważać za uprawnioną do rozpoznawania a tem 
samem do podawania w wątpliwość prawomo: 
eności rozporządzenia wydanego przez właściwą 
władzę ustawodawczą i należycie ogłoszonego 
przed wejściem w życie najwyższego patentu 
z 26 lutego 1861 r., jak tego żąda pierwszy punkt 
wniosku. Prawa tego mie moźna wywodzić ani 
z współudziału służącego Radzie państwa przy 
wydawaniu, odmienianiu albo znoszenin ustaw, 
ani nawet ze względu na przyznaną jej $. 12tym 
rzeczonego najwyższego patentu inicyatywę w pro- 
jektowaniu ustaw. 

2, Objaśnienia drugim punktem wniosku zamie- 
rzonego, ponieważ tyczy się umowy dwie strony 
obowiązującej, nie możnaby wydać bez poprze- 
dniego. porozumienia się z ces. rosyjskim rządem. 

3. Uchwalonego przez wydział, a Izbie posel- 
skiej do przyjęcia poleconego objaśnienia rozpo- 
rządzenia ministeryalnego z 19go plaźdź. 1860 r., 
nie można uważać za zgodne z rzeczywistą treścią 
umowy z rządem ces. rosyjskim zawartej. Umowa 
ta opatrzona jest dokumentami w oświadczeniach 


europejskiej, aby 


; CHWILA z Środy 24 Lutego 1864. 


ministeryalnych obu państw ugodę zawierających. 

Treść, rzecz samą umowy, wyjaśnić zatem mo- 
gą należycie tylko te ministeryalne oświadczenia, 
a nie protokół spisany o formalnym akcie wymia- 
ny tych oświadczeń (procżs verbał). Protokół ten 
zdaje tylko sprawę, rzeczą samą są ministeryalne 
oświadczenia. ` ; 

A zobopólne te oświadczenia nie zawierają ża- 
dnego ograniczenia co do miejsca czynu lgt 
ryum), na którem popełniono owe czyny, tórych 
ukaranie umową wzajemnie zapewnić sobie chcia- 
no i zapewniono. 

Jeżeli zaś byłoby zamierzone ograniczenie pod 
względem miejsca czynu, a przez to ograniczenie 
zastósowania $ 66go ust. k. i odpowiednich arty- 
kułów rosyjskich ustaw karnych, to należałoby 
było przyjąć je wyrażnie w zamienione oświad- 
czenia, ponieważ w samych ustępach ustaw, któ- 
rych zastósowanie wzajemnie sobie zapewniono, 
t.j- w $. 66tym powsz. kodeksn karnego i w odpo- 
wiednich artykułach rosyjskich ustaw nie zawiera 
się ograniczenie w tym kierunku, ażeby wymie- 
nione tam czyny stawały się wtenczas tylko kary- 
godnymi, jeśli w granicach własnego państwa 20- 
stały popełnione. ać ik: 4:4 

Ale jeżeli niewątpliwa treść oświsliczeń mini- 
steryalnych wyklucza przypuszezanie takiego ogra- 
niezenia, a nawet samego tylko zamiaru na to skie- 
rowanego, przeto pod zawarty w procłs verbal 
ustęp: „des crimes commis sur le territoire: de Vun 
des deux Etats contre la sùreté de Vautre* (zbro- 
dnie popełnione na terytoryum jednego z dwu 
państw przeciw bezpieczeństwu drugiego) nie mo- 
żua podsuwać żadnego znaczenia zmieniającego 
treść oświadczeń ministeryalnych a tem samem i 
umowy. Jeżeliby był zamiar ograniczania treści 
oświadczeń ministeryalnych przy akcie wymiany, 
musiałoby to było nastąpić w sposób całkiem wy- 
raźny ; gdy tymczasem powyższy na poparcie 0- 
graniczającego tłómaczenia  przytoczony ustęp 
znajduje się tylko w nagłówku, treść protokółu 
w krótkości tylko wymieniającym, właściwa zaś 
treść protokółu zawiera się dopiero w następu- 
jącym ustępie, w którem się stwierdza zamienienie 
obu oświadczeń ministeryalnych z datą Wiedeń 
16go września 1860 i Petersburg 9 grudnia 1859 
roku, które jednak włąśnie nie mieszczą w sobie 
pokilkakroć wspominanego ograniczenia. 

Rozporządzenie ministerstwa sprawiedliwości 
z 19go paźdz. 1860 żadnego innego nie mogło 
mieć ećlu nad obwieszczenie, że nastąpiło zawarte 
w $. 66 ust. karnej zastrzeżenie zapewnionej wza- 
jemności eo do ces. rosyjskiego państwa; zakres 
i granice wzajemności nie znajdują się w zawar- 
tej w tym względzie międzynarodowej umowie. 
Niezawodnie i przepisy prawne na międzynarodo- 
wych umowach oparte nabierają tylko wtedy i © 
tyle mocy obowiązującej, kiedy są ogłoszone. Lecz 
w rozporządzeniu ministerstwa sprawiedliwości 
z 19go paźdz. 1860 wcale nie zawiera się postar 
nowienie, ograniczające zakres wzajemności, Umo- 
wą określony. Wyrazom w rzeczonem rozporzą- 
dzeniu zawartym „zbrodnie popełnione na teryto- 
ryum jednego państwa przeciw bezpieczeństwu 
drugiego“ nie można podsuwać znaczenia ograni- 
czającego miejsce czynu; wyrazów tych nie można 
flómaczyć w ten sposób, jakoby przez to państwo, 
na którego terytóryum popełniono zbrodnią, prze- 


KORESPONDEŃCY A CHWILI 


Wiedeń 20 lutego. 


L. List mój dzisiejszy nie donosi wiele, lecz to, 
cd zawiera, jest bardzo ważnem; sądzę, że nie 
pfzesadzę, jeśli powiem, że od czasu, odkąd do 

pisuję, ważniejszej nie donosiłem wiadomości. 
Wojna wielka, ezyli rozszerzenie zlokalizowanej 
wbjny w wojnę powszechną jest daleko bliższą, 
aniżeli jeszcze przed kilkoma dniami można się 
było spodziewać.  Wkroczenie sprzymierzonych do 


się pospieszyły oswobodzić swego naturalnego |nów trzebaby dodać 15 milionów Słowian połu- 


sprzymierzeńca; bo jeśli Polska upadnie, zgin 
Zachód oświecony ! Europa zniża dą apak mi 
wiada stronnietwo Moskwy, celem też jego jest 
wykonać swe powołanie nie święte ale piekielne. 

Ta autor daje artykuł z dziennika la Patrie o 
Parślawizmie, oparty na pracach Malte Bruna, 
Schnitzlera, i jen. Bema. Wyjmujemy z niegó wa- 


żniejsze Zarysy : rozciągłości 
w milach geogr. ludności 
W r. 1328 za Iwana miała Moskwa 4,656 6,300,000 


„ 1682przy wstąpieniu na tron Piotral 203,900 16,000,000 
» 1796 przy śmierci Katarzyny II 331,830 133,000,000 
» 1831 w chwili wzięcia Warszawy 369,764 60,000,000. 
To jest, że od dwóch wieków Moskwa podwoiła 
swe terytoryum, a od stu lat potroiła ludność. 
i Rozdzielając tę ludność na pochodzenia znajda- 
jemy: 
17,000,000 Szwedów, Fińczyków, Turków , Mogo- 
łów, Tatarów, Kirgizów, Kozaków itd. 
20,000,000 rasą wyznania . grecko-schyzmaty- 
ekiego. j 
23,000,000 Polaków wyznania katol. i grecko-uni. 


tnych myśli postępu, ale bynajmniej nie pragną | 60,000,000. 


wojny dla wojny, lecz jako konieczną i nieuni- 
knioną potrzebę socyalną. aw 

„Nie odzywamy się, mówi Dr Chaists, do szla- 
chetności i sprawiedliwości narodów cywilizowa- 
nych na korzyść ojczyzny Sobieskiego. Ale dla 
nich samych, dla ich ocalenia zaklinamy je, aby 


| tynopola' przez Moskwę, do dzis 


Ludność dawnej Polski liczy się za */, całej ludno- 
ści na 1⁄4 całej powierzchni caratu; to jest, że ży- 
wioł polski, stanowi większość w stosunku do 


wszystkich innych. 
Przypuszczając podobieństwo pożieju Konstan- 


Ły dniowych, 2 mil. pruskich, 2 mil. Mołdo-Wałachów 


i 2 mil. Greków z Turkami, co rażem stanowiłoby 
owakżeym ludności na szóstej części kuli ziem- 
skiej. | 

Sto milionów ludzi! oto ludność carstwa, o któ- 
rej marzył Piotr I, a która niechybnie stałaby się 
rzeczywistością przez póchłonięcie Polski. Można 
sobie wystawić, jaką przednią strażą i jaką rezer- 
wą mogłaby Moskwa rozrządzić. 

Podług tych danych opartych na cyfrach nieza- 
przeczonych , ostani kraniec panslawizmu jest pa- 
nowanie powszechne.“ 

Po zacytowaniu tego artykułu pyta się Dr Chai- 
ses czy narody zachodnie postanowią nareszcie 
przeszkodzić tema ńajazdowi kozackiemu, który- 
by cofnął cywilizacyę do czasów najbardziej bar- 
barzyńskich, z wojskiem milionów sołdatów ? 

Co ma Ftancya począć? Cesarz Napoleon zna 
ten naród uprzywilejowany i Jego obowiązki nało- 
żone nań przez jego własną wielkość; a jako za- 
wiadowea jego losów powziął myśl kongresu, 
gdzieby słuszność a nie oręż rozwiązała gordyjski 
węzeł polityki. Na nieszczęście, zaślepienie i opór 
Anglii, jak zwykle, zniweczył dobre zamiary Fran- 
cyi. Ale Francya nie połknie zniewagi od kanele- 
rza moskiewskiego, i nie zniży główy ani przed 
caratem podbijającym, ani przed całym światem. 
„Stara Gallia, oprócz spadnięcia ; sklepu niebie- 


ejszych 60 milio- | skiego na głowy, nieżego się nie lęka!“ Anglii, tyl- 


A 


ciwstawiano państwu, przeciw którego bezpieczeń- 
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Jutlandyi poprowadzi w obec Szwecyi i mocarstw 
zachodnich do konsekwencyj, których tak tu jak 
i w Berlinie nie myślą więcej unikać bojaźliwie. 
Wojska pozostają na ziemi jutlandzkiej; a remon- 
stracye mocarstw zachodnich całkiem sucho odrzu- 
cono. p Aapo poselstw austryackiego i pruskie 
go odwołani zostali z Kopenhagi; duńscy zaś z 
Wiednia i Berlina. Baron Bille już ztąd odjechał, 
a tem samem zerwano ostatnią nić rokowań i po- 
rozumienia się. 

„Prusy wprawiają w ruch całą swą armią, sta- 
wiając na stopie wojennej wszystkie swe korpusy. 
Ze strony austryacktej miano już wysłać do Włoch 
rozkazy uzupełnienia drugiej armii w celu podnie- 
sienia jej na stopę wojenną. 
P. Bismark przybędzie w ciągu 24 godzin do 
Wiednia, w celu osobistego porozumienia się z hr. 
Rechbergiem co do dalszych kroków. 


„A „ 


Bielsk w Grodzieńskim 7 lutego. 


Teroryzm odpoczywa — niektórzy sądzą, że już 
minął, ale lada chwila im dowiedzie, że się grubo 
mylili; jest to raczej zawieszenie broni, oparte 
nie na żadnych układach, ale na zobopólnem wy- 
cieńczeniu; mordercy i łupieżcy krwią pijani, legli 
znużeni, rabunek ich nie podżega, bo nie ma już 
nigdzie pieniędzy ani kosztowności; z drugiej stro- 
ny, powiat nasz pozbawiony znacznej części lu- 
dności szlacheckiej i mieszczańskiej, pozbawiony 
środków egzystencyi, nietylko sprowadzania broni, 
zniechęcony  nieprzychylnością chłopów podbechta- 
nych przez Moskwę, wpadł w odrętwienie, z któ- 
rego go chyba pomoe od innych powiatów lub 
czas wyprowadzić zdoła. Jeńców tu obecnie nie 
ma ani lOtej części tego co było wprzódy; powy: 
syłano prawie wszystkich w głąb Rosyi, resztki 
tylko tu pozostały lub jeszcze są trzymani w Gro: 
dnie. Niedawno jeszcze posłani tam zostali: Ka: 
lachiewicz, Szepietowski Gałacki (ojciec ośmiorga 
dzieci), ksiądz Koc, Górski i inni. Z 14tu księży, 
których tu w Bielsku trzymano, pozostało jeszcze 
trzech : Nowicki, Lisiecki i Miłkowski, Leon Pień: 
kowski wysłany do Kostromy, Ludwik Pieńkowski 
siedzi jeszcze tutaj jako i Jan Wojna. Hrabina 
Załuska, która wygnana ze swojego majątku, z roz- 
kazu Borejszy przez kilka miesięcy mieszkała 
w Bielsku na kwaterze u żyda, w lichej izdebce, 
tak iż pod jedną Ścianą ona miała łóżko, pod 
drugą żydzi właściciele, a pod oknami mieli war. 
sztat szewski żołnierze moskiewscy; teraz otrzy. 
mała pozwolenie udać się na wieś do przyjaciela 
jej familii, ale jest tak chora, że lada dzień skoń- 
czy żywot pełen cierpień. Tu i owdzie jeszcze Bię 
zdarzy, że porwą kogo, powiozą do Bielska, oba- 
tożą i puszczą na drugi dzień, jak to w tych 
dniach stało się z Kamińskim, obywatelem z Wól- 
ki Markowskiej; ale w ogóle Borejsza teraz ści- 
ska za rękę tych, których pierwej batożył; przyj- 
muje bale, obiady, które wprzód nakaże, a na 
których każdy mający udział, jak może robi u- 
przejmą minę, aby niedostał po grzbiecie zą obrazę 
pana tryumfatora. Każdy naczelnik moskiewski 
jest teraz rodzajem cezara rzymskiego; uczty pełne 
pochlebstw i rozpusty, a za lada grymasem, lada 
podejrzeniem tyrana, Śmierć lub wygnanie dla 
współbiesiadnika. Na taki obiad lub bal zwykle 
marszałek szlachty otrzyma polecenie, a potem 
rozsyła palety, awizacye po obywatelach z wezwa- 
niem wzięcia udziału w składee i w uczcie. Mało 
kto ośmieli się wymówić od osobistego stawienia 
się. Przybyły tu niedawno z głębi Rosyi na urzę- 
nika Ramin, człowiek niezmiernie przewrotny, 
wyrzutek spółeczeństwa, wniósł propozycyę, aby 
mieszkańcy powiatu bielskiego złożyli akt solen- 
nego podziękowania Borejszy za uspokojenie po- 
wiatu! Propozycya ta wyszła pierwotnie od sa- 
mego Borejszy, a Rumin był oczywiście jego na- 
rzędziem. Marszałek nie śmiał odmówić i rozesłał 
wszędzie propozycyę podpisania następującego aktu 
skomponowanego przez Rumina: „Obywatele po- 
„wiatu Bielskiego zawdzięczając czynność w przy 
„wróceniu spokoju i uśmierzeniu bunta w naszym 
„powiecie usiłowaniom pułkownika Borejszy, któ- 
„rego żli ludzie czernią w pismach zagranicznych, 
„jako bliżej obznajmieni i przekonani, że:w miarę 
„powracającego porządku i środki łagodnego ob- 
„chodzenia się stopniowo zaprowadzone zostały, 
„postanowiliśmy niniejszym aktem, podpisanym 
„przez nas, ofiarować wielbionemu przez nas puł- 
„kownikowi puhar srebrny z herbami powiatu, 
„z cyfrą J. B. i takowy w dzień imienin pułko- 
„wnika, t. j. 30 stycznia złożyć Bgolenizantowi. 
„Enrelief na puharze ma być rzeżba, wyobraża: 
„jaca. p. Borejszę, otoczonego ratuikami.* (War- 
toby wszystkiemi godłami ozdobić puhar: szubie- 
nica, stryki, knuty, różnych rodzajów więzienia, 
kibitki, mogą one być bardzo malownicze). Marszałek 
naznaczył termin zjechania się do Bielska dla 
podpisania tego aktu, ale żeby zjazd nie był za 
duży, coby, mogło przestraszyć Moskwę i dać po- 
wód do aresztowań, podzielił na uczastki i dla 
każdego uczastka inny termin naznaczjł. Zjeżdźa- 
no się, podpisywano, ale jakoś rzecz szła oporem, 
nikt nie chciał zająć się wykonaniem, choć, nie 
odmawiał składki i podpisu; w końcu wyprawiono 
panu Borejszy tylko suty obiad na imieniny. Ale 


obiad choć suty, niestrawny był dla nikogo. Bo- 
rejsza oglądał się za owym puharem i aktem po- 
dziękowania, obywatele bali się wybuchu jakiego 
z jego strony i po połknięciu tego i owego wy- 
nosili się na gwałt do domów na wieś. Projekt 
upadł , ale nie można ręczyć, że jeszcze odgrze- 
bavym nie będzie, a tymczasem akta projektu na 
pamiątkę naszej hańby i uniżenia leżą w archi- 
wum marszałka powiatu. 

Kontrybucye i składki nie ustają: od Nowego 
Roku zapłaciłem już 423 rubli sr, a tymczasem 
nie mam czem opłacić zasług czeladzi, ani nie 
mam już co sprzedać. Lepiejby było uciekać z ma- 
jątku, ale Moskale nie puszczają. 


Paryż 18 lutego. 


Ostatnie wyrażenie się lorda Russella w parla- 
mencie o sprawie szlezwiekićj dowcdzi, że Anglia 
tai porażkę doznaną z powodu projekta zawiesze- 
nia broni, i że nie wiedząc dotąd co ma począć, lę- 
ka się wszystkiego, Morning Post, Globe i M. He. 
rald piorunują na Niemcy, że wiodą Europę do 
wielkićj wojny. Rząd francuski tryumfuje, wyją- 
wszy forytowanie kongresu, nie objawia swych 
celów. Okólnik p. Dronyn de Lhuys do ajentów 
franenskich, miał być napisany z wielką spokoj- 
nością idać do zrozumienia, że dalsze postępowa- 
nie Francyi będzie zależeć od polityki Prus i Aa- 
stryi. Zbliżenie się Angli do Francyi postępuje 
lecz powoli, i warunki jego nie są jeszeze ozna- 
czone. Wnoszą, że za Anglią pójdzie Austrya. 
Niemcy chciały użyć sprawy szlezwickićj, aby za- 
prowadzić jedność w swem łonie. 

Ale cóż się dzieje? niezgóda ich jest większa 
jeszeże niż była i trudno przypuścić, aby nie dopro- 
wadzila do katastrofy. Rządowe dzienniki fran- 
cuskie biorą stronę torysów i cieszą się z każdćj 
przegranćj whigów w wyborach, ale lord Cowley 
jest lepićj widziany na tutejszym dworze. Dziś 
opuścił Paryż sir Bulwer, który odegrał niejaką 
rolę w targach Anglii z Francyą. Udał się on do 
Stambułu. Jest to brat sławnego literata, mąż któ- 
rego biegłość jest znana. 

Szwecya idzie krok w krok za Francyą i wy- 
raża się w ten sam sposób w sprawie zawiesze- 
nia broni i zniesienia konstytucyi szlezwiekićj. 
Ajenci szweccy przybywają od niejakiego czasu 
dość często do Paryża, Myśl skandynawska, o 
którćj mówiono dużó w tych czasach, i pogłoska, 
że gotował się w tym celu ruch w Kopenhadze, 
tracą na kredycie i wchodzą w niewiarę, z przy- 
czyny, że temu sprzeciwiają się liczne interesa, 
między innemi Rosya, a co ważniejsza większość 
ludności duńskiej. 

Będąc w Medyolanie, Wiktor Emanuel wyrażał 
się oględnie. Nie zapowiadał on wojny, ale wyka- 
zał potrzebę trzymania się na baczności. Trans- 
porta broni idą ciągle z Franeyi do Włoch. Ofice- 
rowie włoscy bawiący w Paryżu wracają do oj- 
czyzny. 

Zaczyna się na cieśninie kaletańskićj taniec mię- 
dzy okrętami duńskiemi, pruskiemi i austryackie- 
mi. Okręty duńskie czyhają na sposobną okazyą 
pod Jarmouth i Plymouth. Okręta pruskie nieo- 
puszczają portów czy to francuskich czy angiel- 
skich. Wojenna flotylla pruska stoi ciągle na przy- 
ią sA | 

ejsze dzienniki są zawsze bar i 

dla Prus a życzliwe ala cez Gab e 
wiernych sprzymierzeńców Francyi. Zoają one zæ- 
wiłe położenie Europy i trdności Franeyi;-ale nić 
mogą przypuścić, aby zachód mógł Polskę pn- 
cić, w jéj ostatnićj niedoli. Indćpendance wyżna- 
je, że kurs p. S. Mare Girardina w sali Barthćle- 
my był manifestacyą, że opinia dała tego dnia 
znak, iż czuje głęboko obowiązki Francyi. Nadru- - 
gićj lekcyi tego kursu; (wczoraj) p. Laboulaye mó- 
wił o pieśnizch popularnych polskich, co mu po- 
zwoliło czynić ciągłe aluzye. Lekcya choć mnićj 
tłamna z przyczyny dnia roboczego, była wielką 
a drugą manifestacyą. Komitet francuski przesłał 
do ligi angielskićj adres w interesie Polski i za- 
chęcił do popierania polskićj sprawy. Debaty wy- 
kazały obłudę Rosyi i dowiodły, że rząd jćj po- 
syła na Syberyą nietylko kobiety lecz i dzieci. 
Efemerydy polskie wychodzą regularnie. Trzy nu- 
mera tój publikacyi znajdują się już w ręku Fran- 
euzów. Siècle. powtarza co dzień, że Polska żyje, 
że leje się jéj krew i domaga się od zachodu in- 
terwencyl. 

Nadzieja, że Anglia zbliży się do Francyi pod- 
trzymuje giełdę. Sytuacya finansowa Jest coraz 
lepsza i gdyby nie oczekiwanie wiosny i jéj mo- 
żebnych wypadków, giełda by się podniosła. Rady 
ministeryalne zbierają -819 niemal co dzień. Moni 
tor widzi zawsze w różowych. kolorach sprawę 
meksykańską | Cieszy Się, Że wkrótce kopalnie 
srebra tego kraju będą mogły być exploatowane. 
Trzech nowych deputatów meksykańskich przyby- 
ło do Paryża. Udadzą się oni do arcyks. Maksy- 
miliana. 

Cesarstwo dają wielkie obiady; W niedzielę dla 
senatorów a we czwartki dla deputowanych. Dziś 
będą na obiedzie wszyscy deputowani. Departa- 
menta Sekwany, należą do Opozyeyi. Cesarz 


znajduje się między interesem dworaków i adre- 


ko kupieckiej, ważącej, liczącej i robiącej pienią- | Polska jest religią, a jej oswobodzenie obowiąz- 


dze, należy się dyplom upokorzenia, że we krwi |kiem.* 


swego wroga nie zmyje obelgi, jaką barbarzyniec 
napiętnował jej policzek. 

Od r. 1848 do 1854, żadne ważne zadanie nie 
było rozwiązanem. Wtedy dopiero zaczął się wiel- 
ki dramat narodowości. Mowa Napoleona IH z 5 
listopada jasno wyłożyła potrzeby epoki. Jeśli 
myśl kongresu nie przyniesie skutków, jakie obie- 
cywała, będzie to winą Anglii, i w ogóle reakcyj 
obstającej przy przeszłości która się. zawala. 

„Przed nadejściem pokoju ciągłego i powsze- 
chnego, ostatnia wojna jest niezbędną: wojna do- 
pominająca się o nigdy nieprzedawnione prawa 
narodów przeciw przywłaszczeniem podboju i niego- 
dziwościom traktatów. 

„Nadeszła nareszcie chwila energii i śmiałości, 
przecz więc z pół-środkami!* 

Przy końcu autor, odzywa się do Cesarza Na- 
poleona : 


„Najjaśniejszy Panie! potrzeby czasów i wiel- 
. . mo 
kość rzeczy do wykonania, są takie: że Paier óć 


gą służyć tylko ludzie twardsi od dębów: 
się od ludzi zepsutych, iidź za popędem wje 
serca i sumienia , a historya twej rodziny p ci 
będzie przewodniczką. Tak si Rae ję A 
powinien oprzeć na popędach ludu, 50 "uc ma 819, 
ma zapał, patryotyzm i wewnętrzne uczucie tyc 
wielkich prawd, które sprawiają, że dla niego 


„Jeżeli Francya nie pomoże Polsce do wyrwa- 
nia się ze szponów caryzmu i postawienia się jako 
przedmurze naszej cywilizacyi, mówi Dr Chaists, 
wkrótce na znak cara massa Moskali wykona swój] 
pochód do Konstantynopola, a z tamtąd powali się, 
jak lawina na świat zachodni.* 3 

Tryumf carą miałby straszne skutki dla Eu- 
opy, nie byłby on pokojem; ale nieprzerwanem 
Ae stem wojen i mordów. 7 

Nie pierwszy to Taz, że człowiek z gereem i z ta- 
lentem, jak Dr Ubaists, podnosi glos za prawdą i 

awiedliwością» odzywając się do potężnych u 
i 4 spraw i do mónarchów, Obecna odezwa, mo- 
ż6 żywsza i W). mowniejszą od poprzednich, bę- 
dzież od pich nknteczniejazą ? Najgorszy ten glu- 
chy, Ja tkniet 4, co nie chce słyszeć. Taką głu- 
chotą dotknięta jest ną Zachodzie cała tak zwana 
partya porządku, a właściwie przeszłości i egoi- 
mu, partya silną pieniędzmi i wyparciem się wszel- 
kich względów dla słabych i uciśnionych. Ale go- 
rętsza krew bije w nieskończonej większości lu- 
dzi Zachodu; massy we Franeyi i w Angli jaśniej 
rzeczy widzą i coraz żarliwiej za Polską się ujmu- 
ją. Miejmy nadzieję, że rządy dadzą się przeko- 
nać i staną po stronie słuszności i honoru. pe 


-t 


CHWILA z Środy ,24 Lutego 1864. | 3 


s . | pa 3 3 my- 
si 14 milionów. Testament ten ma się znajdować je |przemawiające tony; poważna, organowa, do modlitwy | myślącą a liczniejszą część narodu, i jak bańka my 
szcze w archiwum w Parmie, Spadek ma być podzie- nastrajająca fisharmonika i fortepian, do którego za- |dlana bez huku. i tn, 
lony na 5 części, z tych dwie części najstarszemu siadł rzęsistemi oklaskami powitany Nestor tutejszych | Gen, Corresp. nowy dodaje motyw do 05000 
synowi, a trzy inne trojgu młodszego rodzeństwa. | pianistów i muzyków w ogóle, nauczyciel wielu po uych już przyczyn niezwołania sejmu galicyjskie- 
Egzekutorem testamentu jest hr. Chambord. sobie idących pokoleń, szanowny pan Germasz. Samo o. a jest nim możność przerwania śledztwa w 
anderer opowiada, że pewien kapitan ture- |to nazwisko uwalnia nas od „bliższego opisywania, |80, 3 J É : z prawdopodo- 
ki nazwiskiem Chrz.... udał się 15go b. m. „do|czem jest fortepian pod jego aletrzowe a ZA Dzi- | wielkim procesio politycznym przez praw ch 
rzeszowie dla używania tamecznych kąpiel, ale w|wnie też chwytał ten poważny tercet mia Ta bne żądanie sejmu, aby wypuszczono uwięziony 
odzinę po swojem przybyciu odwiedził go tameczny |zbolałą i po niepewnćj błąkającą 81 RY GA każ posłów na wolność. 
wzi Kody zi! i podróżne zapytał. Lubo |wny głos koc cza aa ighin yaa S si So Norddeutsche allg. Ztg, organ gabinetu pruskiego, 
szystkie papiery znalazły się w porządku, komisarz | dziś w sercach naszych uczuciu smu u pom M 1 - hodzić od pewnej 
pytał telegrafem w Krakowie, co ma z kapitanem | przywoływał obrazy, z których dziś składa A ak dzy c memoryał mający POCIoCH ODS INA; 
ocząć, gdyż podejrzywają go, że to Polak. Odpo-| „narodu zawsze jeszcze w żałobie”; poważna Hsna liczby niemieckich właścieli ziemskich w Księstwie 
iedziano, żeby go do Krakowa zaraz odstawić. W to- |monika nastrajała do modlitwy, unosiła duszę w 3 Poznańskiem. Zdaje się, że pismo to pochodzi od 
arzystwie jednego c. k. oficera przywieziono kapita- |sfery, z których jedynie spływa pocieszenie 1 nadzie prezesa „Stowarzyszenia do obrony interesów nie- 

tureckiego do Krakowa do Dyrekcyi polioyi, Po |ja dla utrąpiony, ohy 2, towarayerioy pae edie bi mieckich*, p. Tempelhoffa. Žąda ono, uważając bez- 
lkogodzinnem zatrzymaniu go postanowiono odesłać | obraziciel całój harmonii, obejmując w całość zgodną icatocznakć apadrol 5 ei $ r pe RAR 
do Wiednia i dano mu za towarzysza ajenta po-|te dwa czynniki napawał otuchą, że i W dziejach |skutee patrolowania nad granicą Króles 
licyjnego. W Wiedniu za przybyciem 18go b. m. ra- świata z zamętu i powikłania wyjść musi kształt no Polskiego dla wstrzymania związków między po- 
zapytał ajent kapitana, w którym hotelu stanąć|wy o pogodzonych sprzecznościach, świat harmonii, W| wztąńcami a mieszkańcami księstwa, aby ogłosić 
myśla. Ten zażądał, aby go wysadzono w hotelu |którój znajdzie się miejsce i dla tonów chociażby stan oblężenia albo w całem Póznańskiem, albo 
londyńskim. Ale kiedy kapitan wysiadł z powozu, | dłuższy czas tłamionych, lecz pierwotnie nawiązanych w najmniej w powiatach pogranicznych, tudzież 
rzał zamiast odźwiernego policyantów, którzy wzięli |samą ręką arcymistrza wszechharmonii, ręką wszech- | przy h tstawiać kwateradki? zaienżdckówi 
u rzeczy i jego samego zamknęli. Znalazł on się | mocnego Stwórcy. Różrodne żywióły wczorajszego kon- aby po dworać sh ia wa run 1 „ulemiec m; 
iconv ; atni 3 ki, a polskim dla pilnowania 
domu policyjnym na Sterngasse. W 30 godzin po |certowego programu spłynęły w końcu w ostatnim. właścicielom dla opieki, pols ap i 
m aresztowania sekretarz poselstwa tureckiego zgło- | numerze w harmonijny połączoną siłą i zgodą męską | ich.“ Autor memoryału powiada, że rozporządzenie 


Dnia 21 stycznia o litej w nocy wezwano 27 
więźniów, z których 24 poszło za Dniepr, a 3 jako 
chorych zostało w szpitalu. Między tymi uprowa- 
dzonymi są: Tanajewski, skazany na całe Życie 
do kopalń sybirskich, hr. Tyszkiewicz, Szostak, 
Bolesław Morgulec i Waśniewski, Ci wszyscy ska- 
zani pa 20 lat do kopalń. Zaś Padlewski, Kaje- 
tan Oszczapowski i Okonowicz na 12 lat do ro 
bót katorżnych, Bętkowski, Jakubowski i reszta 
po 6 do 8 lat do kopalń. 

D. 22 stycznia Zamorskiego Arnolda wyprowa” 
dzono za Dniepr razem z 3 innymi małoletnimi 
do gubernij moskiewskich na zamieszkanie Z po- 
zostawieniem praw szlachectwa i ludzkości, bó 
wolno mu w swoich sukniach chodzić i zatrudnie- 
nie przyjąć podług zdatności — lecz przebywać 
tam, gdzie mu przeznaczono. 

D. Bo stycznia rozstrzelano Romualda Olszań : 
skiego, obywatela miasta Kijowa, który przy 0ni- 
wersytecie kijowskim dawał lekcye jeżdżenia i 
miał swą ujeżdżalnię. Był on Bogu ducha winien. 
Miano tylko podejrzenie, że, ucząc młodzież jeż 
dzić konno, musiał wiedzieć o ruchu, a że mil- 
czał, to musiał być organizatorem. Zostawił on 
Śro drobnej dziatwy, żonę w błogosławionym sta 
nie i kilku członków familii, których utrzymy wał. 

Dziś wszczął się ogromny gwar i ruch w więzie- 
niach kijowskich, zaczęto sznkać niejakiego Jure- 
wieza, ale nadaremnie. s k 

Dzień przedtem chciano go zabrać i przewieść 
do prozorowskiej baszty, ale oświadczył, że cho- 
ry. Dnia 4 lutego przyszła komisya z lekarzem, 
ale go nigdzie nie znalezioao — ogromny popłoch: 
pukali, trzęśli, rewidowali, do kominów włazili ko- 
miniarze, lecz nigdzie go nie znaleziono. „Uciekł 
tak zręcznie, iż żadnego śladu nie pozostawił. Are 
sztowano oficera od warty i żołnierzy słażytelów. 
Gubernator, komendanci fortecy, jenerałowie i po- 
licya uwijają się i tropią, śledzą, ale bez skutku. 
Komisya trwa ciągle, i robią dochodzenia, a ści- 
gnęli więźniów ogromnie, tak iż nie otrzymują ża 
dnych wiadomości z poza obrębu murów. 

Karwoski, z dóbr łańcuckich hr, Potockiego, ska 
zany na 6 lat ciężkich robót we fabrykach sybir- 
skich, a następnie na posielenie tamże. 


Wie mcy. 


Nota rządu austryackiego do państw średnich 
niemieckich z powodu wniosków zgromadzeniu 
związkowemu przedłożonych w sprawie traktatu 
londyńskiego 8 maja 1852 roku: 


Wiedeń 13 lutego 1864 r. 


Zgromadzenie związkowe postanowiło na po- 
siedzeniu swem 11go tego miesiąca głosować nad 
wnioskami sprawozdania wydziała, który się :aj- 
mował traktatem londyńskim z 8 maja 1852 roku 
i to głosować w przeciągu 14 dni. Í 

„Zarazem ze sprawozdaniem wydziału przedsta- 
wlono wysokim rządom związkowym oddzielne |p 
wotum Austryi i Prus, które z pewnego i fakty- 
cznego stanu rzeczy wywodzi wniosek niezbity, 
że kiedy traktat londyński, jak uznano, Związku 
niemieckiego  nieobowiązuje , większość wydziału 
nie miała bynajmniej przyczyny, robić z samego 
zaprzeczenia tegoż traktatu osobną część pole- 
conego jej rozwiązania kwestyi sukcesyjnej i wzy- 
wać zgromadzenie związkowe do głosowania, na 
któremby rozstrzygnięcie kwestyi spornej wcale 
nie nie zyskało. 

Jeżeliby wotum, które większość wydziału po- 
mimo naszych ponawianych groźcych remonstracyi 
zgromadzeniu związkowemu przypisuje, po prostu 
wydawało się nam jako rzecz zbyteczna lecz nie- 
szkodliwa, lub gdyby nasze wątpliwości na tem 
się ograniczały, że toż wotum w grancie rzeczy 
nie ma innego znaczenia, jak diiisenie demon- 
stracyjne przeciw obu mocarstwom niemieckim, to 
w takim razie zadowolnilibyśmy się tem, żeśmy 
nasze ódmienne zdanie w wspomnianem wyżej 
oddzielnem votum wyrazili. Nasze własne btao. 
wisko moglibyśmy w każdym razie, gdyby wnio- 
ski wydziała rzeczywiście przyjęto, zupełnie 
bezpieczyć oświadczeniem, że przez 'te uchwał ga 
położeniu rzeczy zupełnie żadaą zmiana ni Add 
szła. Jednakże cztery wnioski wi BP e 
w kwestyi prawnej 


smi ultrapokojowymi Izb a potrzebami Europy. 
Adresa Izb miały sprawić na nim wrażenie, ale 
trudno przypuścić aby mogły go skrępować. Na 
leży pragnąć, aby jak zapwiedziano, Izby mo- 
gły skończyć swe czynności na początku kwie 
tnia. Senator Pietri, którego Indépendance po 
syłała do Polski, był w tych czasach śmiertelnie 
chory, ma się codzień lepićj. 3 

Sir Bulwer miał powieść z sobą instrukeye doś 
przyjazne księciu Kuzie i sekularyzacy Sark 
ścioła greckiego. Nie spodziewano Się rj b dnia 

Proces spiskowych Włochow wytoczy Bug uma 
25go t. m. 


DIr zy 


u organowi O stosunku między Austryą 
pasow F- m astępuje: W kołach właściwych 
zapewniają dziś wbrew nie dawno krążącym po 
ziennikach pogłoskom o nieporozumienich między 
Austryą i Prasam1 całkiem stanowezo, że oba ga- 
binety są ze 80bą w jak najlepszej zgodzie. 

— Aroyksiążę Ferdynand Maksymiliaa i Arcy 
księżna Karolina odjechali wczoraj do Brukseli. 
Arcyksiążę ma się stamtąd udać do Paryża, a po- 
tem wróci do Miramare, dokąd ma przybyć depu 
tacya meksykańska. Nie wiadomo jeszcze czy Ar- 
cyksiążę uda się także do Londynu. 

— Nowo mianowany minister wojay fmp. Frank 
przybędzie w tych dniach do Wiednia i obejmie 
lgo marca kierownictwo ministerstwa. 

Namiestnik węgierski hr. Palffy wyjechał stąd 
do Pesztu; br. Forgacz zachorował. | 

Przybył także do Wiednia saski minister baron 
Seebach. ES 

— Wiener Ztg podaje spis rannych żołnierzy 
znajdujących się po szpitalach w księstwach. Wyj- 
mujemy z niej nazwiska żołnierzy galicyjskigo 
pułku Martini, któ.e szczegółowo obchodzić mogą 
naszych czytelników; jednak nie możemy zaręczyć, 
czy każde nazwisko podane bez omyłki, gdyż bie- 
rzemy je ze źródła niemieckiego, które często Z 
niewiadomości przekręciło słowiańskie imię lub 
nazwisko. x 

W szpitalu polowym Nr. 16 w Rendsburgu znaj: 

dują się prości żołnierze rzeczonego pułku: Józef 
Oneszko, Jakób Kreczuk, Jan Kalibowka, Wańko 
Mimiaek , Wasil Zasworski, Łukasz „Wawrowski, 
Demko Kowalczuk, Jan Hak, Maciej Florsz, Mi- 
kołaj Sobolewski, Wasil Zonta, Silbo Mayer, Pa- 
wel Gerczuk, Jozef Podek, Onufry Panu, Michał 
Baramuczi, Michał Cisla, Piotr Polinarski, Michał 
Retinch, Adam Bapezyński, Józef Medek, Ferdy- 
nand Popik, Stefan Weleczko, Dacko Tucko (7), 
Malwin Wasuta, Michał Bilez, Jan Lonimon, Filip 
Maczowski, Jan Czernowski, Łuć Motyla, Semko 
Kozak, Aleksander Sech, Walko Świtalski, Marcin 
Madrekowski , Piotr Palenik, Senko Kaliwoda, 
Franciszek Hercog, Demoni Wolenisze (2), Jan 
Cyrmbalista , Jerzy Karpu, Karol Oliwa, Marcin 
Lachowski, Meton Gnasnicza (?) (mże Kwasnica 
R. Chw.), Jan Dudak, Jan Konelku, Wojciech 
Dalkewiez, kapral Jakób Butryn, żołnierze: Jan 
Maćko, Łukasz Galant — wszyscy ciężko ranni. 
Lekko ranni w tym samym szpitalu: feldwebel 
Wilhelm Deibel, żołnierze: Jan Flix, Teodor Mar- 
tinek, Daniel Morus, Jan Karpiński, Iwan Figur- 
ski, Feliks Szmigielski, Marcin Klobas. 
„ Ranni w szpitalach w Belle-Alliance w Altonie 
i Eimbiittel. Żołnierze: Michał Honiak, Tymko Bro- 
zaille, Filip Baranowicz, Wasil Zahasyszyn, Woj- 
ciech Mecha, Jan Szostak, Marko Hasimie, Kle- 
mens Toda, Jan Suszyński, Walenty Głowacz, 
„Fedko Soku, Piotr Hryńszczyszyn, Antoni Syni- 
szyn— lekko ranni; ciężko zaś: Pawło Artymo- 
wicz, Pańko Daniow, Wasil Gizonik, Józef Powa- 
pecki, Samuel Herk, Jakób Dobrowski, Józef Bar- 
tyka, Jędrzej Charczuk, Fedko Olearnik. 

W zamku Gottorf ranni: żołnierze: Sząrko (mo- 
że Marko albo Jurko?) Kwaśnica, kapral Aleksan- 
der Seńko. 

W szpitalu w Scherershof: żołnierze: Józef Fe 
des, Wit Kociska, — lekko; Frauciszek Tarkow, 
Wasil Duma, Izrael Eisenmayer, Antoni Kisil, Jó- 
zef Kracaski (?), Piotr Maskula, Harasym Czucz- 
man, Jerzy Koraczka, Mikołaj Potocznik, Jan Smi- 
gulan, — ciężko ranni. 

W szpitalu na starem mieście (Altstadt) Szlez- 
wiku, żołnierz: Wawrzyniec Gawolski. 


Królestwo Polskie. 


"Dziennik powszechny zamieszcza następującą 
wiadomość o rewizyi w domu p. Maciejowicza: 
„W dniu 5 (15) lutego r. b. o godzinie 7 z ra- 
%, dopełniono ścisłą rewizyę w ogrodach i do- 
mach własnością hr. Kosakowskiej i Istomina | 
ję jSwołodą kupca będących, Ww skutek której zna- jeszcze powiększyło. 
R ro w krzakach Po różnych miejscach rozrzu” Te są to względy, które nas skłaniają do wy- 
aji mew? gen a mianowicie, paczkę rażenia za pańskiem pośrednictwem rządowi, przy 
ai formy do lania a i ostre ładunki, — a w | którym masz Pan zaszczyt być uwierzytelniony 
już Peri sj A 2 mr „Maciejowicza, gdzie |szczególniej jeszcze życzenia, aby nie udzieli} 
0. felf a razy am 10. — ano ręwizyę, — p. |swego przyzwolenia wnioskom większości wydzia - 
reż ebla cyrkułu 10, A o gu Jakowlew rewi: | łu, lecz by Się oświadczył za niepodzielaem sprawo- 
jąc zabitą studnię spostrzegł tam gy, zdaniem pad całością oddanej pod rozpoznanie 


: A zt Ą 8zag : i 
ścił się więc do niej, wydobył kilka zai spu zdziała kwestyi następstwa. 
Tem mniej może przeciw temu zajść jaka oko- 


polecono zatem wypompować wodę, lecz broni; — 
liczność, gdy właśnie druga część wniosku wy- 


Kursa zamian: Londyn 6'193. - Hamburg 15*5 
Amsterdam 1415, 


Aleksander Makowski. 


ostatnie Wiadomości. 


Berlin 22go lutego. Staats -Anzeiger ogłasza 
doniesienia z widowni wojny z d. 18go b. m. Po w 


wyjściu Duńczyków z Wonsield, jenerał Milbe| (stątnie depesze telegraficzne „Oh i 


kazał jeżdzie przedniej straży wywiedzieć 8i 
mp ca | a dw: P| Wiedeń 23 lutego wieczór: Wieczorna Oester- 


zy i Goldynga jest opuszczoną, i dla tego od- 
byty = - bmi po wkokoisiej josiędk reichische Zig donosi, że rząd angielski propono- 
dniej stronie miasta na terytoryam szlezwi wał w Wiedniu i- Berlinie konferencye dyplomaty- 
ckiem. Przy tem patrol. hnzarów zapuścił sięļ¢Zzne dla rozstrzygnięcia sporu duńsko - niemieckie- 
w utarczce za jazdą duńską poza Goldyogę. Je |80- Rządy austryacki i pruski przystały na tę pro- 
nerał Miilbe otrzymał zaraz potem rozkaz obsa- | POZYCJĘ: aj = 
dzenia Goldyngi, lecz nie wysuwania się z niej Wiedeń 23 lutego wieczór. W miejsce nt 
naprzód, stra Bismarka, jak wczoraj głoszono, przybył o 
Wiednia jenerał-adjutant. króla pruskiego” Man- 

kę | hanini Pia tenffel (brat niegdyś ministra) w nadzwyczajnej 
fi Gen. Correspondenz ogłasza odezwę „Naczelni- |misyi i przywiósł z sobą list króla Wilhelma do 
b miasta Krakowa do obywateli mojżeszowego | JOMości. Dziś jęnerał Manteuffel. przyjmowany był 


3 się i a "I zy , który natychmiast zaniósł | wykonany potężny chór, w wspaniały polonez Moniuszki. względem o dbywania straży po wsiach na nie się 
p KA AO Aa „obejścia, nią i wręczył a || j wszyscy nasi ludzie, albo przy- 
; A A Ape J ! === | nie przyda, gdyż y e, przy 
P a Skrót D oe dava się | Ą zę kał narii część należy do narodu pol- 
wiadomości w organach prasy rosyjskićj o wykryciu rządu Gospodar stwo, przemysł i handel. skiego, do samego dna e E AAAA 
arodowego w Warszawie i zupełnem stłumieniu po- r . A h t łatwilibyśmy przeto ua Jników. 
i i h T Gdańsk 20 lutego. Od kilku dni mamy ciągłe |jtym a ysmy AE i 
Li mem PRSKIeh ;;. Ghóricari nastę" śnieżne zawieje z Emar od 2 do 69. Pismo powyższe nabywa pdb K p wagi 
Zrana książę akn chodzi do C „|, Na targach angielskich zawsze ta sama nięczynność | przez to, że umieszczonem jest w dzienniku rzą- 
onarchy i widząc go a H KA sh pl dj ita sama dążność ku dalszemu obniżeniu, i tak już dowym. 4 
rę kalemburów chybił posępnym usiłuje zabawić. | ader niskich cen zbożowych. Spekulacya w żadne : " J ıd. 20go b: m. zawiera na- 
pocisk na tego lub Hed „rano m = nie wchodzi interesa, a konsumcya znajdzie dostate- Wileński „Wiestnik came 
oktatnićj © paliwoda swych kolegów, srt 9] czne zaopatrzenie w obfitych dowozach. stępującą wiadomość: s WARG 
ce. Czoło Cara nie c : Baath pv ahan i a "| We Francyi na targach prowincyonalnych ruch le- „Pod koniec 1859 r. utworzyło się W pr 
bójażliwie zapytuje: N. Ra ai IB W A ma a pszy, a ceny mąki i pszenicy prawie ogólnie przy- | bez upoważnienia rządowego plc EE A 
caś brakuje. — Być może. — Czyż mogę ośmielie | PT3}; tranzakcye jednak zamknięte w szczupłem za- | „szwiskiem Towarzystwo "S90 Wincentego; i re 
aiai A usd bp że Tai lipti oti pionta, ME Bolaady p i Erea nie było: ożywienia. pod pozorem dobroczynności. „tajemnie wspigra 
AGSOk pri Aaea RNA Ma yi Na naszej  zóldzie mieliśmy obrót zwyczśjny. powstanie. aes 
jąc na palcach rolę dworaka, syn lecz w pi 4mi | Kupcy w obec bezczynności targów zagranicznych | „Po zarządzeniu śledztwa, towarzystwo %0 
kolec wod, kia. dł akon aj bie. || w obec grożącćj blokady duńskićj, bardzo nie chę- | stało zakazane i zniesione. O czem na rozkaz p- 
nie na telegraf, Panie dyrektorze jeneralny ! prędzćj ra punan d ==: =x e gó głównego naczelnika kraju zarząd gubernialoy do 
ER: Kajati oskate p — Cesarz.... niemam ayil od 3 adi m siej prak w pe? ia pnblicznej wiadomości podaje.* 
yć panu..,. Na żyto żądanie było dobre po ostatnich pełnych| Tak więc rząd moskiewski, dla którego wazel- 
zs szy ik ; Fak ad A ki cel szlachetoy, jako taki staje się o, 
arowce angielskie ciągle się ładują w Fahrwas- dad . i } imowol- 
serze, lecz przy zamarzniętych wodach, zboże się wy- ró 2 i by pów SO eż A sta- 
'syła ze spichrzów tutejszych na osi, €o powiękazaj e. PAJWYŻSSY RONE prawie posie o aje , Sa- 
koszta ładunku o parę talarów na łaszcie. wiając w związku z nią wszystko, co święte l 
W ciągu tygodnia sprzedano: pszenicy łaszt, 550, szlachetne. „Uderzył on jedaym ciosem obecnie m 
żyta łŁ 100, jęczmienia ł. 20, grochu ł. 10. żebraków i tych co się zespolili, by im pomo- 
Płacono za łaszt wagi holl. gul. prus. korz. pol. kę eani cy udzielić; niedłago może zupełnie jałmażny za- 
złp. gr. złp.gr. . : ie- 
Pszenicy od 123 do 13% 0d 350 do 385 240 246 31 14 34 20 każe, spostrzegając w wykonaniu cnót ewang 
„ 132 „ 134 „ 375 „ 402 249 251 33 19 3; k licznych, godzenie na swoją zgubę. k 
Żyta o, 128 r 128 5 204 a gio 250 253 11 2120] O ile z telegramu berlińskiego zamieszczonego 
Jęczm. „ 104 „ 110 „ 165 „ 200 195 297 14 23 18 = powyżej, wnosić można, rząd pruski kłądzie mo 
Grochu » — „ — „310 „283 — — 1827 19 29 ony nacisk na to, że wojsko jego nie miało za- 
miaru przekroczyć granicy jntlandzkiej. Z tego 
się pokazuje, że wojska austryacko - pruskie nie 
będą się posuwać ną północ i stać będą na gra- 
nicy jutlandzkiej, jeżeli nie takiego nie zajdzie, 
coby charakter dotychczasowy wojny  zmięnić 
miało. 


kto: a ci, których niewinnie rozstrzelano? I cóż w tem 
ego? Wszak to Polacy. 

— Dziennik artystyczny wychodzący w  Bononii 
p. n. Arpa zaszczytną czyni wzmiankę o p. Ludwice 
Sobolewskićj, która, opuściwszy rodzinne swoje mia- 
sto Warszawę kszt łciła się w słynnćj szkole p. Au- 
gusty Boccabadali i jako prima donna wystąpić ma 
wkrótce w bonońskim teatrze w operze „Gli Esposti.“ 
Przez sympatyę, mówi tenże dziennik, jaką Włochy 
mają dla nieszczęśliwćj Polski i jaką wzbudza ta mło- 
da śpiewaczka, życzymy jéj, aby wkrótce powrócić 
mogła pod strzechę rodzinną i melodyjnym swym gło- 
sem śpiewać ziomkom swym hymn w odrodzonćj Oj- 
czyznie. Pod względem talentu przyszłćj debintantki, 
twierdzi Sprawozdawca, iż młoda śpiewaczka najpię- 
kniejsze rokuje nadzieje, i że korzystając z nauki 
znakomitćj swój mistrzyni, wkrótce wznieść się zdoła 
do najwyższego zenitu. sztuki. 

— Dnia 22go lutego zmieniła się temperatura od 
+ 00,7 do -+ 7,8, barometr dosiągł o godzinie 2éj 
popołudniu 329,34, o godz. 10tój wieczór 330,454, 
o 6tćj rano 23go 330,//89, wiatr słaby zmiennego 
kierunku, w ciągu dnia pochmurno, wieczór pogoda; 
rano 23go o godzinie 6tćj temperatura powietrza 
0%,6 R. pod zerem. 

— Jutro we środę dnia 24g0 lutego, S. Fulgen- 
tego wyznawcy. 


twością wywołać następstwa obmy 
i bez powodu, jako i bez pożytk 
módz niejako m arrera ni 
świadczenia na korzyść traktatu londyński i 
potrzeba dopioro dowodzić, iż po | towar ię 
ków nieprzyjacielskich w Szlezwiku podwójną odpo 
wiedzialność pociągałoby za sobą postępowanie 
któreby bez tego już istniejące naprężenie w sto. 
sunkach między wielkiemi mocarstwami własno- 
wolnie bez powodu w sprawie samej tkwiącego 


yzaania* z d. 14go lutego, a której powtórzyć |przez hr. Rechberga, 2 jutro będzie miał posłu- 
nje możemy. Następnie zaś donosi o dwóch wy-|chanie u Cesarza. Posłannictwo jego ma "a celu 
padkach morderstwa, którym przypisuje pobudki |zawarcie umowy względem obsadzenia Jutlandyi. 
lityczne; jedno niedaleko Tarnowa w rowie przy | Doniesienie ester”? ieche Ztg o przyjęciu angiel- 
stwisku pod Biskupicami, gdzie znaleziono ciało | skiej propozycy? konferencyi jest niedokładne. Lord 
rządnie ubranego mężczyzny z rękami związa | Bloomfield energicznie reklamuje, lecz go w tym 
nejmi i uduszonego postronkiem. Poznano w ae względzie nie per ks. Grammont. F ię w 
zbjega pows . Drugi wypadek w powiecie | swjądcza, że Die zejdzie z swego. wycze ującego 
Bfzosteckim Nawsią Brzostecką, gdzie zabity | stanowiska pawet.w przypadku obsadzenia Ju- 
ł niejaki Wojciech „Nowicki ze Smarzowej w d. | tlandyi 

b. m. Mordercę jego wykryto w osobie mie- Berlin 23 lutego. Donoszą urzędownie, że w 
kańca smarzowskiego Jana Chodora. Ten miał|j 22 bm. równo z brzaskiem, brygady jenerałów 
się przyznać. Czy obie te zbrodnie należą do ro- | Röder, Canstein i Groeben, wraz z artyleryą odbyły 
dżaju morderstw politycznych, na to nie daje do- | w przytomności jenerała Wrangla, królewicza, tU- 
wodów Gen. Corr. Mamy nadzieję, że się domysły | zież księcia Fryderyka Karola rekonesans pod 
jej nie sprawdzą w śledztwie. Do tego Gen. Cor. | okopy dyppelskie, aż. na strzał działowy. Stracili 
dodaje: „Łatwo pojąć, że wśród takich okoliczno | prąsacy 3ch zabitych i 20 ranionych, nieprzyja” 
ści|eoraz głośniej daje się słyszeć żądanie, aby | cielowi zaś zabrano kilka chorągwi, kilkunastu 
rząd i jego organa dostateczną dawały opiekę ŻY: | (mekrere) oficerów i 200 żołnierzy wziętych jeńcem. 
ciu i mieniu Een owym żywiołom stronnictwa) Altona 23 lutego. Komisarze ag: WA 
ywrota tajnie działającym. — dali rozporządzenie pod -zastr eniem h, 
Obok tego Oestr. Ztg podaje listy z Krakowa, nią przez zgromadzenie stanów holsz Wdy 
a które powtarza Wiener Zty, jakoby zamierzano d. 1 kwietnia się 
w Ghlicyi zrobić powstanie. Słasznie mówi tutaj, | „a monetę państwa (duńską) - gaprowadson 
że dla zrobienia ogólnego powstania „potrzeba | „enią na monetę brzęczącą azlezwioko-ho pi 
wpływów przemożnych ogarniających religijną i Począwszy od d. 1 grudnia kasy Roy nety duń- 
polityczną Świadomość luda“; ale na zawołanie mogły przyjmować żadnej andy ae u kopeo- 
pierwszego lepszego czy 0n będzie Mazzinim, Ko- | „ķi ej api też biletów bankowye 
szutem lub Mierosławskim nigdy się wybuch nie hagskiego. Rozpó eniem ko- 
powiedzie. „Niemniej jednak szaleństwo i rozpacz) pjensburg 23 lutego. E lo odbywanie 
może nieobliezone sprowadzić wypadki.” misarzy cywilnych pre niemieckim; inne 

Artykuły takie i tym podobne wskazują, że| zabożeństwa w języku mogą być odbywane po 
w, Wiedniu przypuszczają wybuch w Galiei- | zypności służby” mię tylko stron dotyczących. 
Dziennik żaden nie może brać na siebie odpowie | , żądan 
lzialności zaprzeczając słuszności tych. przypns% 
zeń lub odwrotnie, potwierdzając takowe, lecz wy 


iN OD PMEG 8 S SZEW, 

KONCERT wokalno-instrumentalny, zapowiedziany 
w poprzednich numerach naszego ziennika, a urzą- 
dzony przez tutejszego utalentowanego nauczyciela mu- 
zyki p. Józefa Mikuszewskiego, Ze współudziałem mi- 
łośników muzyki odbył się w poniedziałek w teatrze 
naszym przy wielkim natłoku publiczności. Obfity i 
wyborowy program koncertu znany jest już czytelni- 
kom naszym z jednego. z ostatnich numerów Chwili, 
co się zaś tyczy wykonania, jesteśmy pewni, że zgro- 
madzona lisznie publiczność nie zawiodła się w ocze- 
kiwaniu; wykonanie to bowiem dokładne i pełne ży- 
cia kazało zapominać, że w chórach, w duecie i o- 
ktecie występowali nie artyści z profesyi, lecz tylko 
amatorowie. Rozpoczęła kencert poważna symfonia 
Bethowena z precyzyą odegrana przez orkiestrę. Arya 
i chór z opery „Nabuco“ tudzież oktet z Trawiaty 
nie pozostawiły nie do życzenia; natężającą arya z 
„Nabuco“ na głos kobiecy, tudzież duet z „Napoju 
miłosnego*, w którym słyszeliśmy ten sam głos, 
świadczyły o wielkićój wprawie i należytem zrozumie 
niu, I tradny chór z opery Wagnerowskićj, owćj ja 
każda przyszłość, zawiłćj muzyki przyszłości, chór 
polegający więcój na kontrapunkcie aniżeli na wybi- 
tnój i śpiewnój melodyi, nie naraził na szwank na- 
szych dobrze się trzymających, Tóżnego wieku ama- 
torów. Rapsod Berlioza, na znanym i porywającym 
węgierskim motywie osnuty, wykonała orkiestra z 0- 
gniem, tak że na bardzo głośne żądanie publiczności 
powtórzyć go musiała. O znakomitóm w całem zna- 
czeniu słowa artystycznem wykonaniu krakowiaka Cho - 
pina przez młodego, pełnego talentu i wykształceni 
muzykalnego, a oddawna znanego tu artystę nie po 
trzebujemy się szczegółowo rozpisywać. Silne wra- 
żenie sprawiły na publiczności „Medytacya z Fausta 
Gounoda i preludyum Bacha“ wykonane na wiolonczeli, 
fisharmonice i fortepianie; a sądzimy, że nikomu nie 


z : i . Zł 
uchybimy, zapisując, że ustęp ten koncertu stanowił |gję płonnemi, choćby też, jak donosi Oestr. ris 
szczyt jego właśnie pod względem wrażenia na słu- 


; onano BiĘ; 
jakich papierów przek o 
chaczach wywartego. Bo też składały się na nie rze-|. Za ob jakich PA ; 
wna wiolonczela, z którėj młody dyletant pewną iji% OWAD teg G jak bańka 
wprawną ręką wydobywał czyste a tak do duszy | tyby 8ię One J nak 


gd to u- 
, 


p Tw nie dało, żołnierze po Rbaw- 

ski, Mirochin i Jaszumow, bez względu na niebez. | praco i 

; at SENN rzez kr. bawarskiego posła prz 

EA sca się do naga, spościłi SiĘ na Wiązka dowjieckim już jest U, i połraśka 

dno, gdzie przebywszy blisko godzinę, wydobyli | tylko końcowe jego wnioski przeczytać, aby się 

jeszeze dwie dubeltówki, pięć pistoletów, cztery 8%a- | przekonać, że te wnioski nigdzie osobnego orze- 

szki, cztery formy do lania kul i 13 pik żela- Ga py o nieważności traktatu londyńskiego nie 
mągaj 


znych; znaleziono nadto. w komórce do drzewa, lagając ; ; ; 
należącej do tego Maciejewicza, skrzyneczkę r przyjęte odrzocona być Bób! lub bez niego 
stonami, 2 granaty, żelazną gwichtę, 7 oszezepów, rea który) jeszcze w końcu uwagę, iż nawet 


noże, i inne temu podobne rzeczy. dy z poj i j 

„Przedmioty zaś znalezione w ogrodach br. Ko- | austryacko „prus pojedynczemi wywodami wotum 

Bakowskiej i Istomina, oile wnosić można wyrzu- 
Cono z domu Maciejowicza.* 

— Bromberger Zig prostuje wiadomość rozesła 
NĄ tejegrafem „od granicy polskiej“, przez berliń- 
Bkie bióro telegraficzne, iż pociąg towarowy Wy- 
Badzony w powietrze został pod Włocławkiem 
Przez powstańców, jak niemniej, że inny pociąg 

` OBobowy pod Łazami uszkodzony był przez wy- 
targanie szyn, i że powstańcy tego dokonali. Cały 
Wypadek bowiem ogranicza się na tem, że w je- 
nym punkcie między Włocławkiem a Nieszawą 
Szyna jedną była wyrwana z kolei i pociąg to- 
warowy spadł w skutku tego z grobli dość wyso- 
iej, przyczem 17 wagonów zgrachotanych zosta- 
ło. Na stacyi w Aleksandrowie nie mógł się do- 
wiedzieć podróżny; który to opowiadał, czy w tym 
wypadku zginął który Z urzędników kolei lub ja- 
ki szwank poniósł. Dzienniki warszawskie, a mia- 
nowicie urzędowe, milczą dotąd o tem zdarzeniu. 

— Gazeta narodowa zamieszcza następujące wia- 
domości z Kijowa: 


i ie si względem wywołania od 
(chociaźmy ze asiego nie zupełnie się zgadzał, 
iesienie prawnej 7, Strony widzimy w tem od- 
p ch punktów a trony kwestyi do jej prawdzi- 
l owaniu ka Cla), nie miałby przeszkody 
w głos i e ecw w każdym razie nieumoty- 
wowanemu dzieleniu postanowienia na część u- 


jemną i dodatnią, jak to już l 

burski przy Związku. uczynił poseł mecklen 
Racz Pan nie zaniedbywąc 

szego reskryptu rządowi .., 
= ZEE (00 ANIĘ 


| Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kiraków 23go lutego. CE Corespondenz 
opowiada w liście ze Lwowa ucieczkę ks. Adama Sa. 
piehy, lecz nie podaje żadnych ważnych szczegółów 
tego zdarzenia. 3 A 

— P. Stanisław Szczepanowski da Się słyszeć w 
koncercie na gitarze i wiolonczeli W d. 2 marca, 

— Gaz. di Parma pisze, iż spuścizna po zmarłój 
przed trzema tygodniami księżnój parmeńskićj wyno- 


udzielenia niniej- 


TOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Ksawery Masłowski. 


—=tit——— 


0d Administracgi „Czasu.“ 


KALENDARZ DRUKOWANY 


Kurs papierów publ. i pieniędzy. 


żądają płacą 


Kraków 23 Lutego. 


Srebro pols. stare za złp. 100 . złp.| 107 | 106 
„ nowe c gł 2 24200 p me 111 f 
Listy zast. polsk. z kup, za złp. 4 | 93! r 
Bilety bank. pols. za złr. 100 złp.| 394 | 390 scienny; 
Ruble ros. pap. za rubli 100 złr.| 171 | 1697 Piza 


Talary prus. lub zw. za t. 100 złr.| 181 


zawierający. lunacye, wschód 
Bilety bank- pruskie za złr. 150 tal.] 84 83 


słońca, ceny jazdy i przesyłek na ko- 


Srebro nowe austr. za złr, 100 złr.| 119; | 118; ¥ Í - icviskiej świ 
Dukat austr. obrączkowy |5725 oš lejach, milowskać keea galioy jskiej, mę 

1 ny. » 3 i ta owe 
Napoleondor . . . . . J.. »|96o|9 46 |* żydowskie | PA rt 20 teg 
Półimperyał rosyjski . . . . „| 9 85 | 9 70 już z druku 1 jes nabycia PO ce-= 
Galic. listy zast. nowe z kup. „ |735— 125— | mie 25 centów. 

n „ Stare aE mi% = I68— 

» Obligacye indem. „n `» |734— |72 80 
Akcye kolei galic. bez kup. „ | 197 | 1% W KSIĘG ARNI 

Wiedeń 23 Lutego. (tel.) złr. cent = 
Syp Mamiti o > saon o ef TE a ZŻUPANSKIEGO 
5%, Pożyczka narodowa » e » « 

Akcje panku narodowego wied. | 770 — , w POZNANIU, 

„ banku kredytowego . . | 177 p wyszły i są do nabycia w księgarni D. Æ. 
po A ię, msani di Fe 75 Friedleina w Krakowie: 
Londyn 10 ANA AEE E iia 1) Grażyna, powieść litewska, Mickiewicza, 
Dukat pojedynczy . . ee « « «| 5 74 illustrowana, wedle rysunkn Ant. Zaleskieg , 

mpre 77 5 drzeworytami, wykonał je p. Łukomski, 

Wiedeń 23 Lutego: Cena 6 talarów. _. 

Pożyczka: skarbowa: 67 10| z — |2) Historya naturalna p. Szafarkiewicza, Iszy 
5%, Metaliki na wal. austr. = * | a 50| 79 10] kurs, wydanie 2,z 60 drzeworytami w teks, 
5%, Pożyczka narodowa - - * * a 9 4 "cie. Cena TT 4 f 
5%, Metaliki na mon. IL. pm 80 z 70 3 Obr ko Br. PRA od 
5%, Oblig. ind. niższej Ansy! - > yti ) az machinacyi dworów ościennych ot 
5%. a |» wegi wbank y — | 74 50 roku 1763 — 1773, napisał E, Zychliń- 
w SóR cho yjskie . . „ | Ta. giso]; Ski- Cena 22 egr. . (241-1-3) 
pia Pa $ukowińskie - . | rt —| 70 50|4) Opowiadanie. dziadunia, 15 sgr. 
5%, m z sagaen 71 na x = 
5%, Pożyczka nowa wenecka ,. 93 > s 

* Listy zastawne: Obwieszczenie. 

5%, Banku narod, 6 letnie. « » } ~ — (Nr. 18,931). (334--3) 


„ 10 letnie. . „ » [102 50/103 — 


nn gat ei Magistrat król. gł. miasta Krakowa po- 
12 miesięczne „ | — 2-2 dolor: + pe 

ak. ” losowane w w.a. | 85 85| 85 70 daje niniejszem “do powszechnej wiado- 

53, Tow. kred. galicyjskie. „ e | 73 —| T3 — | mości, iż celem wypuszczenia w dzierża- 


* Pożyczki loteryjne:* 


wę placu na brzegu Wisły na przeciw 
Losy poż. skarb. Z r. pa całe . 
ZY 


domu pod Nrm 341 Dz. VIII położonego, 


o 

a «2 sli rt 1004 00S h w. a tł Tja na skład tymczasowy przedmiotów Wi- 
Bilety rentowe Como. - + + « » | 18 50/ 18 —- słą spławionych użytym być mogącego, 
Losy Zakładu kredytowego . - 137 — |126 75|na czas trzechletni, począwszy od dnia 1 

„  tryestskie na e ONE „ . [10 —| — — | Kwietnia 1864 r. po koniec Marca 1867 

n zegi ego MDE m. Z|g | |roku, odbędzie się publiczna licytacya 

e, Księcfa Salm „40 » f 3175|31 as|jw biórze II Departamentu Magistratu, 

» Księcia Palfy „40 „ |32 76 8225|w d. 26 Lutego 1864 r. o godzinie 10ej 

„ Księcia Clary „40 „ | 31 75| 81 25 przed południem. 

4 Eo kory 3 Z zi s pri s Z| Na pierwsze wywołanie ustanawia się 

” Ks. Windise griitz, 20 >» 19 50| 19 — | czynsz roczny w ilości złr. 35 w. aj a 
» Hr. Waldstein „230 „ | 20 —| 19 50 wadyum wynosi złr. 18 w. a. ] 

„  Keglewicza „10 „ | 1550| 15 —| Bliższe warunki dzierżawy w godzinach 
Akcye bankowe i przemysłowe: kancelaryjnych w, biórze Departamentu II 


przejrzanemi być mogą. 


Akcye banku narod. austr. e.e g 
A Z Magistratu król. gł. miasta Krakowa. 


zakładu kredytowego +-»" |177 80/177 60 


3 i j 428 — 426 — í 
# terina om = eg 1756 | 1755 Kraków 15 Stycznia 1864 r. 
n = rządowćj.- « è + [195 — 194 50 
e x zachodnićj Fani Elżb. n — a sQ Ob 3 y 

» Pardubiekićj, «+ » — 4 
” O? Nadeisańskićj . . » |147 —|147 — wieszczenie. 
n n 


N. 2240. m =. (233 2-3) 
Dnia 15go marca 1864 r. odbędzie się 
w ubikacyach c. k. Dyrekcyi Skarbu w Bo- 


249 —/247 — 


Południowćj batia e zd 2 


= „  Galicyjskiej  «*'- » 
Kursa zagran. (3 miesięczne) 


Amsterdam 100 zł. hol. «. |e 34} — | = |chni publiczna konkurencya w celu udzie 
A burz pi zł. nadr... |Z : 101 60/101 40 | lenia zarządu główną trafiką tytoniu w Bo- 
Berlin 100 talar. . . « „|2% | — o4gr zo|chni. — Oferty pisemne opatrzone znacz- 
M ZB spó: sęk kiem stęplowym na 50 kr., wykazem peł- 
Hamburg 100 marków . . fo 6 | 90 50| 90 — noletności, poświadczeniem moralności i 
Lipsk 100 talar.. . « e «|g4 | — | — [stanu majątkowego, w kóńcu wadyum 
i Kame 7 | wre Fy 35 100 złr., lub kwitem c. k. kasy zbiorowej 
Paryż 100 Fiaba 2-0 Ry w Bochni na takowe, do dnia 14 marca 
Waluty: 1864 r. do godziny 6 wieczorem przedło- 

Cesarskie korony » » » + » '» » żone być powinny ce. k. powiatowej Dy- 

korony + + + « » rekcyi Skarbu w Bochni. 


a dukaty na wagę + e.: 
z obrączkowe . . 
Złoto al marco. . « » 
Napoleondory . » 


W roku administracyjnym 1863 w po- 
mienionej trafice głównej było w obrocie 
tytuniu funtów 46,197*/, 
wartości . « . . . . 39,610 złr.82!/, kr. 


Suwereny . . . peb czaje 

Frydery COOOKE KIKA znaczków stępl. wartości 6,822 złr.91 kr. 

Lui Ory. + » Lt Kaj kobóli . R żle 198 złr. 13%, kr. 

lskie, » » » » » azem 46,493 złr. T3*/g 

imperyaly rosyjskie je... Bliższe warunki otrzymania zarządu tra- 

Breko > 2a. ca li a a fiką głowną, jakoteż wykaz dechai tej 
dlp 7 85701 ish '|trafiki, można przejrzeć w ubikacyach ck. 

Talay laty bankowe d jaré į [powiatowej Dyrekcyi Skarbu w Bochni, 


lub w Dyrekcyi Urzędów pomocniczych 


-e RSKO ERA 
Lwów 20 Lutego. ces. k. kraj wej Dyrekcyi Skarbu w Kra- 


Dukąt holenderski. ...... z pe Ę + kowie. 

„  austryacki . » = * * * t | 5 gq | 9 75 Z c. k. krajowej Dyrekcyi Skarbu 
Pona czyki: od Dii e | z 1 84 w Krakowie dnia 12go lutego 1864 r. 
Talee prak e pw as 4 $0 a 0% a 

isty zas . up.Wwal. * : 

mon. kon. [76 95 [76 13 ami! 
Obligi indemn. bez kuponu . « |t2 13 e a P recz Z Lekarstw y 


kuponu |79 60 RZE 

Aa lera ri cel Karolek 197 8 Wyborna Revalesciere du Barry z Londynu 
uzdrawia bez lekarstw lub czyszczen nerwy, 
Pół dy hbi żołądek, bóle kiszek i żołądka, płuca, suchcty, 
NE SSM + owca kaszel, dychawicę, wzburzenie, ból gardła, pę- 
š kupon « + « » | — |1 ,|cherza, nerek, trzewiów, wątroby, błony slu- 

Listy zastawne III okresu . rubli |i4 — |13 95 zowej, mózg i krew. Corocznie 60,000 przy- 
k — 10 |padków wyleczenia stawiejącego opór wszel- 

kim. lekarstwom. Odpisy takowych mogą być 
przesyłane franco bezpłatnie na każde żąda- 
nie, — W pudełkach po 1, kil. 5 fr. L kil. 
8 fr. 75 cj Z'a kil, 20 fr; 6 kil. 40 fr., 
12 kil. 75 fr. — Dom Barry du Barry i 
Sp. 17, Regent-street, Londyn; — 26, Place 
Vendôme, Paryż; — 12, Rue de L'Empereur 
Brukse.la; — 2 Via: Oporto, Turyn; — Sprze: 
daje sie w Petersburgu u Tegelsten et Thorn: 
ley, 15, Wielki Morskoj, dom Barbe; — w Kra- 


kowie u Molędzińskiego, — W Tyflisie u Re- 


z 
z 


Akcye kolei żel. gal. Karola Lud. 
D 
Warszawa 22 Lutego. 


upon. . + + » „8 
Akcye kolei żel.warszawsko-wied. |67 50 
» » n» warszaw.-bydgos. 
KE 
Wrocław 22 Lutego. 
Banknoty austr. w mon. nówćj . 
Polskie bilety bankowe „ » » » 
„ Listy zastawne . . - . 
Poznańskie Listy zastawne 4', - 
n LJ 35% 


Paryż 20 Lutego. 
NR Zoo 00 SOI 
— 

Londyn 20 Lutego. 


Konsole e e: » * * * * * gnier. (3548-9-) 
poz ||| — 
Pociągi osobowe na kolejach żelaza. KAW A ZDROWIA 
1E (Gesundheits-Kaffe ). 
Odehodzą: Prawdziwa Kawa zdrowia Doktora 


« Erakowa do Wiednia T. rano; 8. 80 po po Lutzego z wyłącznej fabryki 
i łudniu == do Wi 0 8. rano; s ź . 

X Krausego i Spółki 
'|w Nordhausen w górach hercjńskich 


Raaten-Strasse Nr. 341, 
została polecona -przez wszystkich słynnych le- 
karzy, tak ze względów zdrowia, jakoteż oszczę- 
dności (zamiast cykoryi i zwykłej kawy) i na- 
biera w każdym domu coraz większej wziętości. 

(Znajduje się w handlu podobna kawa fałszo- 
wana, o której się jak najmocniej ostrzega. 
GŁÓWNY SKŁAD tak hurtem, jakoteż w ma- 

łych partyach po cenie najtańszej utrzymuje 

w Krakowie M. Jawornicki. 

(227-2-) 


poł L e śniczy teoretycznie i praktycznie 
À wykształcony, kawaler, 

syn nadleśniczego kameralnego, szuka posady. 

o| ` Bliższa wiadomosć na frankowane listy pod 


ostatnia poczta Gorlice. 
(271-1-2) 


Saczakowy asicy 11. 16 przed poru 
a og ię pożudniu; 7 56 wieczór 
akowa $. 10 r820; b. 30 wieczór 


| E taksa rok twą *|eyfrą: E IV. 
do Lwowa z Krakowa 8.33 rano; 6:40 wieczór. 


Nakładem i czcionkami Drukarni „CZASU“ W. Kirchmayera, 


CHWILA z Srody 24 Lutego 1864 r. 


W folwarku Krzeszowickim, 


należącym do Hrabstwa Tenczyńskiego, dostać 
można sadzonek Chmielu szadeckiego, ko- 
pa rozsad po 1 złr. 6 e. z opakowaniem; i Na 
sienia buraków olbrzymich żółtych, 
garniec jeden 60 c., opakowanie garnca 5 C. 
Adres: „Zarząd Ekonomiczny w folwarku Krze- 
szowiekim.* (273-1-3) 


Gips i kości mełta do uprz- 
wy gruntów! 


Nowy nabywca młyna po ś. p. Piotrze 
Steinkelerze w Podgórzu, ma zaszczyt za- 
wiadomić szanownych właścicieli dóbr 
ziemskich, obywateli i gospodarzy rolni- 
czych, iż tenże młyn w zupełnym ru- 
chu zostaje i że w nim można nabyć ko- 
ści i gipsu mełtego po najumiarkowań- 
szej cenie. 

Dla ułatwienia kupującym urządziłem 
skład wyżćj wymienionych wyrobów do 
sprzedaży po cenach fabrycznych w Han- 
dla P. Adolfa Minasowicza w Podgórzu. 

(212-1 6) C. Baumann. 


-FOSFORAN ŻELAZA 


śp. Leras, inspektora paryzkiéj akademii 
medyeznéj. 


DYREKCYA TOWARZYSTWA 
wzajemnych ubezpieczeń od ognia 
W KRAKOWIE, 


podaje do wiadomości stron interesowanych, że 


4. W skutek przyzwolenia Wysokiego ck. Ministeryum z dnia 27 Crudnia 
1863 r. L. 17,409 udzielonego, —0 czem Wysokie Prezydyum ck. Komisyi Na- 
miestniczćj pismem swem z dnia 34 Stycznia rb. N. 6,850 (praes) Dyrekcyę za- 
wiadomiło — działalność Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń rozszerzona Z0- 
staje na 


ubezpieczenia ziemiopłodów od szkód 
przez grad zrządzonych. 


Dyrekcya uzyskawszy ta przyzwolenie, zajmuje się obecnie praca przygoto- 
wawczą w tój gałęzi ubezpieczeń, a za nadejściem właściwćj pory w tym już 
roku ubezpieczenia od szkód gradowych uskuteczniane będą za pośrednictwem 
Agencyi xTowarzystwa. | 

Wiadomość ta jest ważna szczególnie dla tych obywateli, którzy deklara- 
cye zabezpieczania swych ziemiopłodów od gradu złożyli. 

9) Statut Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń zawierający zmiany przez 
ogólne Zgromadzenie na obradach roku 1862 przyjęte, a przez Wysokie c. k. 
Władze zatwierdzone, jako tóż warunki zabezpieczeń cd szkód gradowych są już| 
w druku i wkrótce rozesłane zostaną do PP. Agentów, gdzie na żądanie stron 
ubezpieczających bezpłatnie wydane będą. 

Kraków dnia 13 Lutego 1864 r. 

H.W odzicki W. r. 


Nie masz skuteczniejszego lekarstwa na pe- 
wne słabości jak Fosforan żelaza; dla tego 
najznakomitsi lekerze we wszystkich częściach 
świata przyjęli go bez wahania i przepisują 
swym?ch'rymm. Leczy on boleści żołądka, 
trudne trawienie, bladość cery, dolegliwości 


(238-2 3) 


WŁ. Biesiadecki w.r. 
H. Kieszkowski W.!. 
NZNNNZNZZEN e CO 


- CHEFS-D (EUVRE "E TOILETTE! 
(Najsłynniejsze środki toaletowe!) 


Wzięte w opiekę na dworach Cesarskich, Królewskich i Książęcych, 
zaszczycone przywilejami, patentami i medalami! 


D” Bóringuiera 


SRSPIRYTUS KORONNY 


ss , s Orygin. flaszka 
(Quintessenz d' Eau de Cologne). Tę zg Er 


wy, brak regularności miesięcznćj, lymfa 
tyzm, niedokrwistość, przyspiesza odzyska. 
nie zdrowia po ciężkich t niebezpiecznych 
słabościach, nadaje jędrność ciału mło- 
dych i słabowitych dzieci. Środek ten po- 
siada dowiedzoną wyższość nad wszelkie pre- 
parata żelazne. Jest to jedyny preparat, któ- 
ry znieść może, najdelikatniejszy Źcłądek, nie 
sprawia nigdy zatwardzenia, nie czerni ust ani 
zębów. 

Sprzedaje się w składzie materyałów apte- 
cznych p Mrozowskiego w WARSZAWIE 
i w aptekach pp. Chrościckiego w WIL- 
NIE, — Ruckera we LWOWIE — Elsne- 
ra w POZNANIU, — Mołędzińskiego 
w KRAKOWIE, i Marcińczyka w KI- 
JOWIE. (143-5-24) 


- KORDYAŁ PEPSINY. 


pa la 
> a 
„1 złr. 25 kr. 
Najdoskonalszego gatunku nietylko jako nieoszacowane pachnidło i woda do 
mycia, ale także jako znakomity środek lekarski ożywiający 1 wzmacniający 
siły żywotne. 


Dre Med. BORCHARDTA _ 
MYDŁO ZIOŁOWE, (s 


do upiększenia i poprawienia płci, wypróbowany Środek na WSzę|- Aasen 
kie nieczystości skórne. używane z wielką korzyścią w kąpielach wszelakiego 
rodzaju = w opieczętowanych oryginalnych paczkach, po 42. kr. = 


pra Béringuiera 


) Roślinny środek do farbowania 
Qi” - włosów. 


(Koropletny w étui z szczotkami i miseczkami, 5 złr. w. a.) 
Uznany jako zupełnie odpowiadający celowi i całkiem nieszkodliwy, 

aby ufsrbować trwale tak zarost głowy ! brody jakotóćż i brwi w wszelkich 

możliwych odcieniach. - 


Przygotowany przez pp. Grimault et Com 
aptekarzy w Paryżu. 


Pepsina stanowi nowe odkrycie w medycy- 
nie, dokonane przez Dra Corvisart, nadwor- 
nego Lekarza Cesarza Francuzów ; jest sokiem 
gastrycznym, czyli żywiołem trawienia oczy- 
szezonym, który natura sama w żołądku zwie- 
rząt tworzy i wydaje, dla spowodowania i od- 
bycia funkcyi trawienia. Brak jej w żołądku 
sprawia ociężałość, senność, brak apetytu, fle- 
gme, ból głowy, boleści żołądka, zapalenie i 
nabrzmienie kiszek, odbijanie, wymioty po je- 
dzeniu, nabrzmienie błon śluzowych, utratę sił 
i ogólną niemoc. Kordyał ten najsilniej dzia- 
ła, kiedy idzie o wzmocnienie żołądka, i za- 
pobieżenie niknieniu organizmu, po złośliwych 
gorączkach zzniłej i tyfoidalnej, przeciw wy- 
miotom kobiet w stanie ciąży. 

Środek ten upoważniony został przez Pa- 
ryzką Akademię Medyczną. (146-6-24) 

Dostać można w Warszawie u p. Mrozow- 
skiego — w Wilnie u p. Chrościckiego — 
we Lwowie u p. Ruker „pod srebrnym Or- 
lem“ — w Krakowie u p. Molędzuńskie- 
go — w Poznaniu u p. Elsnera — w Kijo- 
wie u p. Marcinczyka i innych. 


WIE Bała SS ACZY NY, 0 PB R A 
FOLWARK cyce"; 
na przedmieściu 
Węgierskiem, z budynkami gospodarczemi, 
ogrodem, obszernem miejscem budowlanem, 
oraz z 20ma morgami dobrej ziemi z za- 
siewem zimowym. — Bliższe uwiadomie- 
nie można powziąść tamże pod literami 
P. L. Nr. 211. (265-2) 


Prof. p” Lindes 
Roślinna Pomada woskowa, 


nadaje połysk i elastyczność włosom, jest wypróbowanym środkiem _do utrzy- 
mania rozdziału, == W oryginalnych sztukach po 60 cent, == 


p'* Bóringuiera 


-ŚM-)OLEJEK DO WŁOSÓW Z KORZENI ROŚLIN. 


w flakonach na dłuższy użytek wystarczający, po 1 złr., 
składający się Z najodpowiedniejszych ingredyencyj roślinnych na utrzymanie, 
wzmocnienie i upiększenie zarostu głowy i-brody, jakotóż w celu ustrzeżenia 

się od tak przykrych liszajów i łaszczeniu się skóry. 


D* Suin de Boutemard 


Pasta do zębów; 


w "Y, i ‘a paczkach p9 70 i 35 centów. | Kerk 
Najtańszy i najwygodniejszy i najpewniejszy środek do utrzymania i czyszcze- 
nia zębów i dziąseł, — przyczynia Się równocześnie do nadania dobroczynnćj 

czerstwości całćj wklęsłości ust. 


l paan eanan i 
Balsamiczne Mydlo oliwne, 
jako środek do codziennego umywania łagodnie działający, może być poleco- 
nym jak najusilnićej nawet Damom i Dzieciom płci najdelikatniejszej. 


== Paczka oryginalna 35 centów. = 


`~ 


LIKIE 


© Dre Hartunga 

ray Olejek z kory Chiny, > 
HARTNGSĄZ wywaru najlepszćj kory Chiny 1 olejków woniejących X 
Sé, ina zakonserwowanie i upiększenie włosow, (po 85 cent.) A 


Dra Hartunga 
POMADA ZIOŁOWA, 


z pobudzających, pożywnych soków i ingredyencyi roślinnych na wznowienie 
i wzmocnienie porostu włosów, (po 85 cent.) 

Wszystkie wyż przytoczone przedmioty, utwierdzone swemi chwa- 

labnemi własnościami, sprzedają pod zaręczeniem tożsamości 


wyłącznie tylko następujące firmy: j 
w KRAKOWIE jedynie pan Józef Bartl, jketóko 
ornield. — 


W Białej pp. Józef Berger i Karol Dembski, — w Brodach p. Ewa „ 
w Brzeżanach p. B. Fadenhecht. — W Buczaczu p. Lipschiitz i pp Kodrębski et- 
Kercel, — w Czerniowcach pp. Ig. Schnirch i Józef Różański, — w. Czortkowie P: 
Mojżesz Friinkel — w Drochobijczy p J. Rosenheim — w Gorlicach p. WERE je 
gowski apt, — w Gródku p. Tomaszewski apt. — w Grybowie p. Alojzy " Ja p? 
ski, — w Jarosławiu p. Rohm apt. — W Jasle p. Ig. Łukasiewicz apt ~ Koł 
sach p. Michał Neumann, — w Kaliszu p- Stanisław fldebrandt aptek. — Z, X 
myi pan Schaje Hermann, — w Kentach p. G. Streya, — w Kopecz ńcach p. X. 
Wierzchowski apt. — we Lwowie pp. J. E- leina wdowa et. Gebhardt, P. Bonifa- 
cy Stiller, p. Zygmunt Rucker apt., P- Fryd. Schubuth, p A. Berliner apt. (przed- 
tem Laneri), i p. Piotr Mikolasch — w Lipsku p. Robert Barański apt., — w Ma- 
nasterzyskach p. J. Lipschütz — w Myślenicach p. Franciszek Stanisz, — w No- 
wym-Sączu pp. Trager et. Gutmann, — W Nowym-Targu p. Karol Laur, — w Prze- 
myślu p. Edward Machalski, — w Przemyślanach p. St. Miedlicki, — w Przewor- 
sku p. Feliks Świtalski apt, — w Radowcach p. Karol Teichmann, — w Rzeszo- 
wie p. Ignacy Scheiter i Spółka, — w Sadogórze p. A. St. Bursa, — w Sanoku 
p. Jan Zarewicz, —. w Samborze p. J. Rosenheim, — w Sędziszowie p. Jan Ko- 
wnacki, — Stryju . J. Germann apt, — W Sniatynie p. M. Niemczewski, — 
w Skałacie p. Wład. Dietz, — w Sokalu k A. W. Grot, — w Stanisławowie p. 
E R. Świtalski apt, dawniej "Tomanek, — w Tarnowie p. J. Jahn, — w pansopółe p- 
Markus Śliwka, — w Tùrce p. A. Czyrniański, — w Wadowicach p. F. Foltin, — 


gï ARTUNG P NI 


Główny skład w c. 


m zał 


Likier pana R. F. Daubitza w 


pieniach watroby, 


moich cierpień 
bitza. — 


górzu. Cena flaszki 1 złr. A 


l kach p. Józef Kodrębski, — w Złoczowie p. Andrzej Gottwald, — w 
Żólławi ea Pea p. Władysław Rzeki, (155-3-11) 


Żółkwi p. Resie Barbag, — w 


NANI SS 
F / s 
: f N z X, 
i 252405 Pee RAE OED E al 


Odpowiedzialny Rządca 


kobiet w stanie krytycznego przejścia, upła- | 


ŻIOŁ 
R. F. Daubitza, 


wynaleziony i wyłącznie wyrabiany przez aptekarza Iszei klasy R. F. 
Daubitza w Berlinie, Charlottenstrasse No. 19. 


C. A. Daubitz w Wiedniu, Blumenstockgasse Nr. 1. 


A EKES 


Zdanie lekarskie. 


Berlinie znalazłem jako szczególny 
Środek pomocny w nerwowych osłabieniach żołądka i stąd powslatej 
nieczynności kiszek, z ciągłem satwa 
w rozdęciach i ża 


dalnych, oraz w słabowitości żołądka, A 
Dr. Schlesinger» Pe tyczny lekarz w Lipsku. 
+ „—a 


Zdanie praktyczne, 


Od wielu lat cierpiałem na gtdattowne boleści piersi, na kaszel, zafieg- 
mienie, i ciągłe zatwardzenie. E omimo wszelkich używanych środków za- 
lecanych od lekarzy, który” „rady szczególnie w ostatnich dziewięciu 
miesiącach prawie nieprzerwanie zasiągałem;, nie zostałem bynajmniej od 
uwolniony; postanowiłem zatem spróbować likieru p. Dau- 
Zaledwie użyłem kilka flaszek, a już cierpienia piersi, kaszei 
i wyrzuty flegmy stały sie łagodniejsze. 1 05m S 
jestem całkiem zdrów, i mogę się znowu zająć mojemi interesami, 
których przez całe dziewięć miesięcy zaniechać musiałem, będąc zniewolo- 
nym po największej części przepędzać czas w łóżku. 

Upoważniony Skład u p. Adolfa Minasowicza w Pod- 


| Wiwara tzsuwiia, |Ragiop astrachański 


Kawior astrachański, 
Wyzina krymska, 
/STOKFIS/A 
i rożne Marynaty 
„nadeszły do Handlu 
Edwarda Fuchsa. 


(196. 5-) 


przy ulicy. Szczepańskiej Nr. 370, sprze- 
dają się codziennie wieczór 
świeżo pieczone 
uF Kasztany TW 


jakoteż po najtańszych cenach 
Cytryny, Pomarańcze i inne 
Owoce włoskie. (250--3) 


Wiadomość dla Lekarzy. 
Syrop Dra Forget. 
aym skutkiem przeciw ka- 


Siróp- dü 
om uporczywym, kata- 
nerwo- 


pF ORGET H kokluszowź, 


wej tirytacyi naczyń płucowych i wszelkim 
cierpieniom piersiowym. Lekarze paryzcy zə- 
wsze z pomyślnym skutkiem go przepisują. Ły- 
żeczka od kawy jest dostateczną. Dostać można 
w Paryżu u Dra. Chable, ulica Vivienne, 36; 
w Krakowie u pana Bruno Miczyńskiego, 
w Warszawie w składzie materyałów apte- 
cznych p. Galle; we Zwowie u p. Rukera. 
> (150-8 24) 


A. Rosenberg, 
Doktor Medycyny, Chirurgii 
i Akuszeryi, 
leczy za pomocą 
Elektro-Miagnetyzmu 
następujące słabości z najlepszym, często nad- 
spodziewanym skutkiem : 
reumatyzm, podagrę, ból głowy, zawrót gło- 
wy, ból twarzy (tic douloureux} ż inne bóle 
nerwowe; wszelkiego rodzaju kurcze; ogólne 
osłabienie ciała i osłabienie pojedynczych 
członków; słabości szpika  pacierzowego; 
PAESE EN tępy słuch, głuchotę t sta- 
ość wzroku, (21-) 
Ordynuje od godziny Bej do ej po polu- 
dniu na Stradomiu pod L. 14, A ge 


Erresde. 


Hôtel de France. 


Cet hôtel, tenu par un français, se ran- 
ge sous tous les rapports en premiêre ligne, 
nóanmoins on peut y vivre très convena- 


używa się z najpomyślniej- 


blement pour un Thaler par jour com- , 


me pensionnaire au mois; pour ce prix 
on reçoit le matin café ou thé, di à ner 
table d'hôte et le logement, 

Les lits sont grands et largessàla mā- 
nière française, les chambres son bien 
aërées, la cuisine est distinguée; on y 
parle le polonais, de même on y trouve 
la. „Chwila,” „l'Indépendance belge,* et 
autres journaux alemands et français. 
Les prix en rapport də tout cela sont 
très proportionnés, on peut dire plus que 
modestes. (46-16-26) 

Louis Raffarra. 


wynalezienie 
prawdziwego, nięszkodliwego środka ko- 
smetycznego do farbowania wło- 
sów, było życzeniem tysiąca osób! 
Kto siwym włosom najpiękniejszy, ciemny 
kolor nadać chce, niech używa 


r 
MELANES, 
ck. wyłącznie uprzywilejowanój Pomady do 
farbowania włosów, 

a skutek przewyższy najśmielsze oczekiwania. 
Cena 2 pe W. a. 
Prawdziwy do nabyei 
w handlu Pachnider Mzóskakiego 
w Wiedniu, Kiirntnerstrasge 26, Rothethurm- 

strasse N. 6. (237 2-12) 


WY 


k. austr. Faństwie utrzymuje 


rdzeniem, przy chronieżnych cier- 
dawnionych cierpieniach hemoroi- 
w skutek tamowanią się krwi. 


* 


Teraz po użyciu o5miu flaszek, 


(224--2) 


5 centów. 


BA (MÓJ 


Drukarni, Antoni Rother, 


m 


